
Zmianę konstytucji ■■■
0HMBBMKMI przeprowadzi przyszły Sejm.

Angielscy przemysłowcy węglowi
imiiiiioiiiiiii B na Śląsku.

WARSZAWA, 15-J.l. (Tel. wł.) Donosi­
liśmy iu^ ° Ipewżkowyich pracaicih nad 
reorganizacją BB, przeprowadzaną w 
całym kraju.

Jak się dowiadujemy, praco te wiążą 
sie ściśle z przygotowaniami wyborcze- 
gjj Prezes klubu BB plik. Sławek polecił 
jwoim mężom zaufania, alby wszystkie 
wysiiki wytężono do pomyślnego prze­
prowadzenia przyszłej kampamji wyftx»- 
czejb w której według łych iinfetrulkcyj, 
Bidk Bezpartyjny musi uzytskać trzy 
cawante ogółu mandatów. Większość ta­
ką BB chce zdobyć podobno dlatego, że 
dopiero przyszły Sejm ma powziąć osta­
teczną decyzję w sprawie zmiany kon­
stytucji. Jednakowoż są również zdania, 
że taką większością Blok chce dyspono­
wać dla dokonania zmiany ordynacji 
wyborczej.

•iWpra widzie sama ordynacja wyborcza 
nie 6tanow.i części konstytucji i może 
być zmieniona zwylkłą większością- gło- 
jów, jednak zasada pięcioprzyniiotinilloo-t  
"ego głosowania jest ozęfśeią konstyitnrc-jl1' 
i w projekcie BB dotychczas zmieniona 
nie została. Przyszły Sejm miałby doko­
nać zmiany zasad1, określających pod­
stawy prawa wyborczego, o ile zmiana 
konstytucji, według dotychczasowego

Utworzenie nowego rządu
W BELGJI.

BRUKSELA, 15.11. (PAT). Ghociaż Ja- 
apair dopiero rozpoczął rozmowy z przed­
stawicielami stronnictw, panuje przeko­
nanie, że do rządu swego powoła on nie- 
ty&ko członków parlamentu, lecz rów­
nież osoby, stojące poza parlamentem.

Przyjaciele polityczni Jaspaira zapew­
niają, iż jest on bezwzględnym zwolen­
nikiem utrzymania parytetu złota i wiel­
kim wrogiem deiwałuacjii.

Dotychczasowe pertraktacje wyklu- 
®aj^ możliwość utworzenia gabinetu. o- 
Partego na 3 stion.nictwach z udziałem 
socjalistów. Prssa belgijska uważa, iż o- 
b-cny kryzys rządowy stawia pod zna­
lem zapytania nietylko doitycŁozasowe 
metody, ale również i'polityków, którzy 
odgrywali dominującą lolę w życiu Beł- 
Slji. Prasa domaga się nowych ludzi w 
rządzie.

Wysiedlanie Węgrów
Z JUGOSŁAWII.

BUDAPESZT, 13.11. (PAT). Wflgiteiska 
agencja telegra Liczna donosi: „Magyair 
'-*csag ‘- • rome dzienniki węgierskie do- 
u<*zą  z Białogrodu, że władze jugosło­
wiańskie wydalają masowo Węgtrówj za­
mieszkujących w Jugosławji. Dotylczy 
>o zarówno osób pojedynczych, jak i ca- 
ych rodzin. Wywołało to wieŁie wzibu- 
rWie w całej prasie węgierskiej.

Triumfy Kiepury
W PARYŻU.

^ARYż, 15.11. Na przedstawienie „To- 
K1 w operze Com.iąue przybył wczoraj 

Rezydent republiki Lebruin, na występ 
^kometego śpiewaka Jaiia Kiepury. W 
y~y ^prezentacyjnej zasiadł obok pre- 
^raenrta Francji Ignacy Paderewski. W 
S"™ między pierwszym a drugim 
^teim prezydent Lebrun udekorował 
p>'ir*‘ *crzy“an ^egji honorowej.
Lała bez wyjątku poważna krytyka 

łam°uska pisze w słowach najwyżisze- 
/uznania o Kiepurze, jako o tenorze, 

“fltniującym dziś przodujące Stanowisko
Sfod śpiewaków w Europie.

yrekitor opery Com.iąue Gheusi w li- 
jle do J. Kiepury podkreśla, że talent, 
5ry sceniczne i nieporówinania wirlbuo- 

^Ja Stosu zdobyły Kiepurze majtrwdmiej- 
Rubilicznońć joairyską.

projektu^ byłaby zakończona jeszcze w 
bieżącej kadencji.

iW każdym razie wy(bory do przyszłe­
go Sejnnu miałyby, się odbyć według or­
dynacji dotychczasowej.

KATOWICE, 15.11. (PAT). Dziś w po­
łudnie pizybyła do Katowic część idelega­
cji aingiełskich przemysłowców węgło­
wych w liczbie 5 osób wraz z ,przedsta­
wicielami polskiego Ministerstwa ptrze-

15 LAT REGENCJI ADMIRAŁA HORTHY.
W dtaiu 16 listopada 1919 tr. admirał Mikołaj Horthy uiwoltn.il Węgry od lonwaiwyciirządów 
komuny wkraczając na czele wiiernych sobie wojek do Buidąpesztra. Od tej darty admirał 

Horthy stoi na czele Węgiar. ,

Zwyżka papierów wartościowych
DMHBHH w Warszawie i Nowym Jorku.
WWZAWA, 1544. (PAT). Dzńś na 

warszawskiej giełdteie papierów warto- 
śeiowpch po paru dniach osłabienia ten- 
denK& nastąpiła olbrzymia zwyżka. Do­
tychczasowa. baissa spowodowana była 
sytuacją techniczną rytnlku, iw. chwili o- 
becnej 6ytiuacja ta zmieniła sdę, .w związ-

MOWA TRONOWA ■■■
MMMMMM KRÓLA RUMUŃSKIEGO.

BUKARESZT, 1541. (PAT). W czwar­
tek otwarta aośtała sesja parlamiemitn. Se­
sję otworzył król mową tronową. Na 
wstępie król oddał hołd pamięci króla A- 
leksamidra i Barthou, następnie .wzywał 
do uspokojenia namięltności, aby poświę­
cić dziełu odbudowy wszylstkie siły na­
rodu. W dalszej części rnoiwy tronowej

Zamknięcie salin państwowych
Zatarg między robotnikami a dyrekcją.

KUŁAKÓW, 15J11. (PĄT). DąjŻąe. do ob­
niżania kosżtów produkcji soli i mając 
na u wad ze, że płace iw salinach państwo­
wych nie były zmiemiiame od marca rb. 
pomimo znacżmej znilżlki zarobków we 
wszystkich innych gałęziach przdmylsłu, 
dyrekcja Monopolu, solnego (wprowadziła 
w sannach małopolskich nowe stawki 
płac, redukując zarobki robotnicze prze­
ciętnie o 13°/o. W związku z fem zarzą­
dzeniem przed kilku dniami w dyrekcji 
Monopolu, solnego i w Ministerstwie skait 
bu odbyła się konferencja z uidizdałem 
delegatów robotniczych. W rezultacie tej 
konferencji, wobec wprowadzonej obniż­
ka płac, dyrekcja Monopolu sollnego przy 
znała pracownikom szereg ul®, m. in. 
■przywirócilta pracę w ciągu 2 6obót w 
miesiącu. Po powrocie delegacji do War- 
azawY. przybwia w tej samęi snrawie w

wszystkich papierów.
Poważna haussa na papiery polskie na- 

stąpiła .również na giełdzie w Nowym 
Jorku. Najwięcej zwyżkowała 7’/» po­
życzka stabilizacyjna, która poprziedlnio 
poniosła największe straty. Pożyczka sta­
bilizacyjna odzyskała w ciągu jedlnego 
dnia 81/: punkta.

król poruszył politylkę zagraniczną Riu- 
miunjó, której celem jest bez względna 
konieczność utrzymania pokoju. Riuimiu- 
nja pozostanie wierna sojuszom swym, 
jak rówinież będzie dążyć do nawiąza­
nia węzłów przyjaźni ze wszystkimi na­
rodami.

dlniu 14 hm. delegacja salin Wieliczki i 
Bochni do wojewody KwIaRnliSwdkitegio, 
a następnie do okręgowego inspektora 
piracy Gzarneckie.gp. Wojewoda zażądał 
od delegacji memotrjałn pisem/nego, jed­
nakże górnicy nie czekając na złożenie 
memorjałta', który mieli wręczyć woje­
wodzie krakowsktemu w dlniu dzisiej­
szym odbyli tego samego dnia, tj. wczo­
raj zebranie iw Wieliczce, przy udziale 
delegatów z Bochtni i zdecydowali rozpo­
cząć z dniem 15 bm. rano strajk włoski 
w salinach wielickiej i bocheńskiej.

Wobec powyższego władze nie mogąc 
dopuścić do przygotowywanego zajęcia 
kopalń przez strajkujących robotników, 
zarządziły zamknięcie obydwu salin aż 
do odwołania. Należna robotnikom wy­
płata za dotychczasową prace została do­
konana.

rnysłu i handlu, jak również przedstawi­
cielami polskiego przemysłu węglowego. 
Na diworcu. powitał gości z ramienia Um ji 
polskiego przemysłu górniczo - huitin.ioze- 
gx> dyr. Bayer. Delegacja angielska po­
zostanie ma Śląsku do soboty dnia 17 bm. 
włącznie. Wieczorem dnia 15 bm. przy­
była do Katowic druga część delegacji 
angielskiej z wiceministrem Faulkner ete 
na czele.

Popołudniu goście udali się do Chorze- 
wą gdzie podejmowani byli śniadaniem 
przez zarząd Slkaufoofermu, a następne 
zwiedzili szyb Prezydent Mościcki, opro­
wadzani przez dyrekcję. Pozatem prze­
mysłowcy angielscy zwiedzili dziś ko­
palnię Wujek. Wieczorem na cześć go­
ści. wydala Unja polskiego przemysłu 
góilnrhmitiniezego obiad.

Prezes B.G.K. gen. Górecki
PRZYBYWA DO ZAGŁĘBIA DĄBR.

WARSZAWA, 15.11. (Tel. wł.) W pro­
gramie pobytu na Śląsku prezesa B.G.K. 
gen. Góreckiego przewidziany jest rów­
nież przyjazd jego na teren Zagłębią 
Dąbrowskiego.

Gen. Górecki celem zapoznania się z 
akitiualncmi potrzebami, gospoda r czerni 
Zagłębia Dąbrowskiego przybędzie do 
Sosnowca we wtorek popołudniu i w 
gmachu Iżby przemysłowo - handlowej 
odibędzie konferencję ze sferami gospo- 
darczemi okręgu Izby. Tegoż dnia gen. 
Górecki opuści Zagłębie : powróci do 
War&za/wy.

Most powietrzny
NAD OCEANEM SPOKOJNYM.

NOWY JORK, 15.11. W ciągu bieżące­
go miesiąca eskadra hydropflanów ame­
rykańskich odbędzie lot z San Francisco 
do Filipin. Trasa prowadzi przez wyspy 
Hawajskie (5.200 km) — wyspę Guam 
(największa z myisp Marjańskich — 4.800 
km) i Manilllę (1.600 km.). Celem lotu bę­
dzie „utworzenie mostu powietrznego .po­
nad Oceanem Spokojnym". W razie nie­
powodzenia konferencji morskiej .rząd 
amerykański zamierza stworzyć bazy, 
morskie na wyspach Guam. Wake i Mid- 
way. Budowa tych baz będzie odipowte- 
dzią na ufortyfikowanie przez Japonję 
wyisp mandatowych. W kołach rzeczo­
znawców podkreślają, że po wykonaniu 
tego planni St. Zjedn. 'będą mogły stosun­
kowo W krótkim Czasie zgromadzić oko­
ło tysiąca saimiodotów bombowych i hy- 
droplanów na wysipach Oceanu Spokoj-. 
nego.

Surowy wyrok
ZA UŁATWIENIE UCIECZKI.

SOF JA, 15.11. ('PAT). Sąd w Burgas 
wydał wyrok w sipraiwie o ułatwienie u- 
cieczki przywódcy macedońskiej organi­
zacji rewolucyjnej Iwanowi Michajło- 
wow? do Turcji. Oskarżony kpt. Teszew 
skazany zo&fcał na 3 lata ciężkiego wię­
zienia, 80 tys. lew gnzywny i pozbawie­
nie praw na lat 8, dr. Blairdarow został 
skazany na 3 łatą ciężkiego więzienia; 
60 tys. lew grzywny i pozbawienie praw 
na lat 6. Trzeciego oskarżonego uniewiu’ 
niono.

Dziś w numerze
Jak Paderewski skłonił Wilsona — str. 2
Kto wygrał? — str. 2
Habsburgowie na widowni — str. 3
Miłosierne niechlujstwo — str. 4
Przytomność umysłu — str. 5
Morderca spod Ząbkowic — str. <
Proaram radjo wz ate. f

uiwoltn.il
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JAK PADEREWSKI SKŁONIŁ WILSONA
DO POSTAWIENIA WOLNEJ POLSKI JAKO CELU WOJNY?

Właśnie obecnie mija 20 Łat od powsta­
nia Komitetu Ratunkowego w Vevey. Bar­
dzo niedawnie to czasy, a silne przeżycia 
współczesnego pokolenia zatarty jnż wiele 
wspomnień. Dobrze tedy uczynił świetny 
pisarz Adam Grtzymiaiki-Siedleckri, że po­
jechał do Szwajoarji i w rozmowach z J.
I. Patterewekiim, dirukowanych na łamach 
„Kurjera Warszawskiegoodtworzył 
wspomnienia. wielkiego artysty i obywate­
la o jego pracach i wysiłkach z czasu

że był to czas zupełnego 
zniszczeni*  Polski, prtaez Iktórą przewalały 
się mil jomowe anmje walczące. W Sawaj- 
oaifji zorgianiiizowiaino Komitet Batonikowy, 
na którego czele stanęli: Henryk Sienkie­
wicz, mieszkający w Vevey, które się sta­
ło siedzibą komitetu, Antoni Osuchowski, 
wielki jalmużinik poldki, Erazm Piltiz, któ 
ry dał inacjetyiwę do powstania Komitetu

Komitet miał <na celu tylko względy cha­
rytatywne tylko niesienie pomocy 
głodującym afdanom wojny. Bolę propaga­
tora, idei Komiteto, co z natory rzeczy sta 
ło się wielką propagandą Polski — pnzy- 
jął na siebie 1’adlercweki.

Oto fragment z jego wspomnień o akcji 
iw Ameryce i o spotkaniach z Wilsonem. 
Są to wspomnienia bairdizo cenne, po raz 
pierwszy bowiem Paderewski bezpośrednio 
opowiada o swych czynach, a wiadomo, 
ile przyczynił się do skłonienia Wilsona dlo 
postanowieniia w swych czternasto pun­
ktach o colach wojny — także pamiętnego 
Sumktu _15-go, mówiącego o Polsce niepo- 

ległej i zjednoczonej a dostępem do mo­
im, jako, jednym z celów wojny. 
Posłuchajmy tego niezmjfernie ciekawego 

opowiadania:
—■ W zwyczajach amerykańskieth by­

ło to już — odpowiada Paderewski — że 
za każdem mojem poprzedniem tou/rtnee 
artystycznym, każdy z prezydentów Sta­
nów Zjednooanyeh zapraszał minie do 
sidbie do Białego Dornia. Więc gdy teraz, 
pod koniec 1915 rolkiu odbywałem po mia­
stach amerykańslkiich cytkfl swoich kon­
certów, p. Wilson tradycyjnie zaszczycił 
omie zaproszeniem do siebie.

— Czy w czasie tej wizyty była mowa 
o sprawie polskiej?

— Nie. Mówiło się oczywiście o woj­
nie, o Entencie, o państwach centralnych, 
ale O Polsce nie więcej, jak tyilko tytle, 
iŁe to się wiązało z moją propagandą fi­
lantropijną.

— Kiedy nastąpiła p erwsza z Wliteo- 
oean dyskusja o Polsce?

— Pierwsze dyskusje na tem telmat 
miał z Wilsonem pułkownik House, ten 
sam, którego portret przez Wojciecha 
Kossaka malowany, tu wisi — wskazuje 
mi Paderewski, tęgie dzieło naszego ar­
tysty.

— Dzięki pułkownikowi Honuseowi 
Wilson w roku 1916 zaczął się już do­
kładniej poznawać z zagadnieniem pod- 
skiem. Tak już przygotowanego prozy-1 
denita Stanów Zjednoczonych miałem 
sposobność po raz wtóry widzieć w Li­
stopadzie 1916 r. Przytoczę dokładną da­
tę: dnia 6 listopada 1916 roku. 

•— Nazajutrz po słynnym manifeście 
obu cesaTzów mocarstw centwaHnyidh w 
sprawie Polski?

— Tak jest puzyipadek to zresztą, że 
moja audjeneja u Wilsona ptzypadllla na 
ten dzień właśnie. Było to talk:

Wszystkie organizacje pomocy dllia o- 
fiar wojny różnych .narodów, a organi­
zacyj tych było kilkanaście, jeżeli nie 
kilkadziesiąt — wśród tych onganizaoyj 
i ja, jako założyciel Komiiitetu nowojor­
skiego, zwróciły się w październiku 1916 
roku do kancelarji prezydenta Stanów z 
prośbą o wyznaczenie im dnia, w któ­
rym giremjalnie przez deputatów in&ty- 
tucji mogłyby p. Wilsonowi Złożyć po­
dziękowanie za opiekę, jakiej doznawa­
ły w swej akcji, Prezydent Wilson w o- 
staltnich dniach października dał im 
wszystkim, a więc j minie znać, że przyj- 
mie nas w dni-u 6 listopada w swojej l«t-

Z CAŁEJ POLSKI.
DYR. ŻMIGRÓD JEST ŻYDEM.

Od przeszło tygodnia policja daremnie 
prowadzi poszukiwania inż. Żmiigiroda, 
dyrektora zakłaidiu 'badam ia żywności, o- 
skaTiżonyim o popełnienie naidnżyć. Do­
chodzenie przeciwko dyr. Żmigrodowi, z 
pochodzenia żydowi, zostało wszczęte 
przed- painu tygodlnialmd. Dyr. Żmiiigooda za. 
wiesaono w urzędowaniu. Mimo defrau­
dacji imż. Żmigród przychodził w dal­
szym ciąigu do zakładu badania żywno­
ści, gdzie (mieściło się jego prywato e 
mieszkanie. Po całych prawie dniaicih inż. 
Żmiiigrod przesiadywał w swoim pokoju, 
unikając komunikowania się z kolegami. 
Pod wieczór Żmiiigrod opuszczał mieszka­
nie, udając się nia samotne spacery. Przed 
tygodniem Żmigród udał się na taki spa­
cer i więcej nie powrócił. Następnego 
dnia okazało się, że prokuiraf-or iwydał na 
kaz aresztowania inżyniera, co prawdo­
podobnie skłoniło go do udecafci. Żad­
nych listów i poleceń 2ibieg nie pozosta­
wił. Ponieważ wśród papierów pozostał 
jego paszport zagraniczny trudno przy­
puszczać, że zbieg wyjechał zagranicę. 
Pogłoski o znalezieniu zwłok imiż. Żmi- 
groda pod1 Milanówkiem, o czem donosi­
ły niektóre pisma, nie odpowiadają praw 
dzie, policja w daŁszym ciągu natrafiła 
na ślad zbiega.
NAPAD NA AMBULANS POCZTOWY.

Pod Dzismą na WilieńBzctzyźnda, doko­
nano niezwykle zuchwałego napadu na 
annlbułang pocztowy. W odległości 5 km. 
od miasta pocztydjon został napadnięty 
przez trzech nieznanych osobników, z 
którycih jeden uderzył go pałką w ptte-

cy, a następnie zrzucił z wozu, dwaj po­
zostali podcięli konie i starali się zbiec. 
Poczty! jon miał jeszcze tyle sił, by strze­
lić za uciekającymi. Kula raniła jedne­
go z bandytów. Zaalarmowana policja 
wszczęła pdścig. Gajowy, kltóry dowie­
dział się o napadzie, rzucił się za bandy­
tami i zmusił ich do pozostawienia wo­
zu, dzięki czemu pocztę odnaleziono nie- 
inarnSzaną. Policja n.nltrafiiła niebawem 
na krwawy Siad bandytów, ślad ten, je­
dnak zaginął w lesie w odległości około 
200 metrów od miejsca napadu.

GIEŁDA
(NIEUBZĘDOWA).

Wczoraj iw drugim dtwiiu ciągnienia 2-ej 
klasy' 31-aj polskiej loterji państwowej wy­
grane padły na numery następujące:

20.000 Zł. — N-ry: 62585 86047.
10.000 żł. — N-ry: 82736 75604 91204 137048.
5.000 tO. — N-«y: 72017 31775 77125 93789 

137178 148237.
2.000 zŁ — N-ry. 166610 102090.
1.000 ta. — N-ry: 2345 97955 111386 135487 

157906 159328 174470 44048 47698 80145 100770 
152507 171037.

500 st — N-ry: 47125 65094 94001 15498 
21067 21556 48405 67396 73579 140839 160867.

400 zŁ — N-ry: 30095 49075 79510 85881 
103074 1130509 130766 136626 137354 165816 
30465 32664 46014 66239 73087 92810 125878 
144344 147861 153822 177307.

250 żł. — N-ry: 11408 4050 56915 76601 76499 
79466 851011 95000 100654 104949 144802 117172 
147791 103514 134592 (137680 146406 146699 
155872 168669 174432 4104 6676 7449 16000
17956 21694 24859 37495 54095 70619 75511 
756858 142294 104481 141751 148572 156640
168463 170952 175284.

ndej siedzibie w stanie New Jersey. 
Wówczas, gdy to wezwanie otrzymaliś­
my, wiadome bySo tylko, źe nazajutrz, 
tj. 7 listopada, mają się odbyć w Stanach 
wybory nowego prezydenta.

Gdym wiraż z delegacją jechał w dniu 
6 listopada na audjcncję, znałem już 
tekst manifestu austiro-nieimieckiego. Sta­
ny Zjednoczone ciągle jeszcze były ści­
śle neutralne. Czułem, że maniifoslt ten 
podziała w dodatnim dta Niemców sen­
sie • na wyobraźnię Ameryki. Rozumia­
łem, że dziś, korzystając z audjencji, po­
winienem na ten temat mówić z Wilko­
mem, Rzecz jasną, że rozmowy tej nie 
mogliby ze miną przeprowadzić w obec­
ności całej delegacji. Nie miałem inne­
go wyjścia', tylko zdobyć się na coup 
d‘etat w stosunku do moich towarzyszy- 
delegaltów. Bo gdy oto w salonie, gdzie 
oczekiwaliśmy na swoją ifaodej, zjawił aię

sekretarz prezydjallny: ,/pain prezyd^, 
prosi, panów11 — i gdy cała ddlągwcja jy. 
szyła ku gabinetowi Wilsona — ja po-' 
zostałem na miejiscu.
.— A pan? — zapytał mnie sekretarz
— Ja proszę Pana Prezydenta o oj. 

dzidmą aiudjeneję, bo ja tu przybywaj 
jako przedstawiciei Polskiego Narodu.

Los mi sprzyjał. Gdy po 20 masutach 
delegaci powiróciŁ? z rozmowy tan atai 
sekretarz oświadetzył ma:

i— Pan Prezydent prosi pana.
Natychmiast po przywitani^ WSteon 

zapytał:
— Co pap, jako Polak, my|® o mazi, 

feście obu cesarzy?
— Nie jeęt Palnie Prezydenci tna- 

nifest dwóch cesarzy, lecz odezwa dwóch 
głównodowodzących ainndj.

— Dlaczego?
•— Akt ten' nie jest nawet kontaawygm^ 

weny przez odpowiedzialnych minirtróią 
jak tego wymagają konstytucje 
carstw centralnych.

WiOłson. spojrzał na mnie, jakby zasko­
czony tem. W ustroju Stanów Zjedno­
czonych, Głowa Państwa jest równocześ­
nie prezesem rady ministrów — do iej 
praktyki przywykł: 1

— Tak jest. Istotnie, ma pan, rację.
Rozpocząłem więc rozwijać swój punkt 

widzenia:
— Cały ten manifest uważać należy 

jako akt raczej strategiczny, niż poli­
tyczny. Rezerwuar rekrutacyjny w obiu 
państwach cenlfcrallinych zaczyna się już 
wyczerpywać. Niemcy i Austrja stwa­
rzają fikcję państwa polskiego, które eo 
ipso ma 6ię stać ich sojusznikiem mili­
tarnym i dać koło miljona świeżego ma- 
terjału żołnierskiego. Liczą źe Poleka 
zaakceptuje ich plany.

Stwierdziłem, że Wilson chętnie chce 
rozmawiać. Skorzystałem z tego. Odpo­
wiadałem szczegółowo tna jego pytania. 
Wypowiadałem szczerze swoje przekona­
nie, że jedynie ze zwycięstwem Ententy 
łączą się widoki najlepszego jutra Pol­
ski, do którego nigdy nie przesławalilśmy 
i nie pirzestajetmy dążyć.

Rozmowa trwała ponad półtorej go­
dziny. Wifeon pożegnał mnie następują- 
cemi słowami:

— Jestem rad, że Pan utwierdził mnie 
w moich zapaitrywaraiaich. Mojem pize- 
konainiem jest, źe Polska powinna 
wskrzesnąć jako państwo niepodległe i 
zjednoczone.

W dniu, 22 stycznia 1917 r. nastąpiło 
orędzie prezydenta Wilisoina do senatu 
Stanów Zjednoczonych, które sprawę 
polską z wewnętrznego zagadnienia 
trzech mocarstw rożbiorCzych przeniosło 
■na forum międzynarodowe.

ANASTAZJA DREWNOWSKA

Czarna godzina
Powieść.

-------sobą, że przez niego nie mogłaby wyjść za Wiitlko- 
S2X3»aka. Dopóki nie zjawił snę na horyzoncie jej 
życia, godziła się z daleką myślą, że kiedyś wyj­
dzie za Franka i utopii w nam wszystkie swoje bez­
silne mairzetnia o szerokim świecie i ludziach in­
nych niż ci, wśród których wegetowała.

Stary Paźdizierza obserwował córkę spod oka 
i jego marzycielska twarz zachodziła coraz większą 
meliancholją. Któregoś wieczora, wróciwszy dlo do­
mu, wywołał ją na dwór.

— Zosiu, a cliodiź. Chciatbym ci coś powie­
dzieć.

Zosia spojrzała ojcu w oczy i tknęło ją nfedio- 
ore przeczucie. Patrzył talk jakoś dziwnie, jalk ni­
gdy. Jakby się gniewał, czy co takiego.

— Co, tatusiu?
Stanęli w furtce od ogródka pod rozłożystą 

brzozą. Był chłodny, jesienny wieczór. W ciemno­
ściach szumiała rzeka. Na podwórku poszczeki­
wały psy.

— Moje dziecko — zaczął surowo Paździerze 
<— muszę cię ostrzec, żebyś eię nie zadawała z tym... 
ipanem Alwiczeim.

Zosia nie odpowiedziała. W gardle ją ścisnęło. 
W oczach .pociemniało. Podniosła rękę do szyi 
i O9*airła  sie deżko o nfeń brzozy. 

— Ja wiem, żeś ty nie żadne ladaoo — ciągnął 
szeptem stary. — Wiem, źe nie dałabyś się wy­
wieść, w pole, ale zawsze z takim lepiej ostrożnie. 
Odirazu mi się nie podloballio, żeś się talk z nim 
zbratała, i że on tak do ciebie ciągnął. Pan nigdy 
się nie przyjaźni z prostą dziewczyną, żeby jej to 
nie wyszło na krzywdę. Zrozum, dziecko — dodał 
łagodniejszym tonem — żeby się przecie z tobą nie 
ożenił, a jak tak, to poco latał? Z temi książkami 
to zawracanie głowy. Musiał się jakoś zamawiać. 
Na samą pogawędkę nie przychodził. Do głupiej 
dziewczyny? Takii kształcony człowiek? Głupiemu 
gadać. Dziękuję Bogu, żem się w porę dowiedział.

Zosia drgnęła.
— Czego się tatuś dowiedział? — aapytała 

■ledwie diostyszalnne.
— Pan Wyżkorońisfci mówił mi dzisiaj... „Do­

szły mnie słucny — powiada— źe pan Alwicz ba­
łamuci pańską córkę. Uważam sobie za sąsiedzki 
oboiwiąfeek ostrzec pana. Młody, jak to młody, z ni- 
c-.zem się nie liczy ... Podziękowałem z całego ser­
ca. Widać coś o nim wie, że talk mówił. Po przy­
jaźni mówił, bo przecie swojemu syinallkowi złoił 
skórę, jakem się na niego poskarżył i chłopak się 
więcej nie pokaizał.

Zosia milczała, lecz z jej bielejącej w mroku 
twarzy biło taką rozpaczą, że Paźaizierza się roz­
czulił.

— Córuchno moja serdeczna — rzeki, przy­
ciągając ją do piersi — nie smuć się jeno, bo nie 
wiem, co zrobię.. Talk ci już zaipadł w serce? Och, 
Boże miłosierny!... Zamiast dziękować Bogu, że ją 

‘lunatował od hańby— — Zosia szłochałs soaizmatv-

cznie, kryjąe twarz na piersiach ojca. — Pnzebofez, 
dziecko, pnzeboliez! Wszystko przemija, ja wiem. 
Aie od boleści się na tym świecie nie wytkupisz. 
Cicho, cicho! Żeby go pan Bóg skarał, gałgana, za 
twoją, niedolę. Nie płacz, bo mi serce pęknie. 
Chodź, posiedzisz z ojcem, to ci przejdzie.

Zaprowadzi! ją na ławkę, upamiętnioną roznno- 
wą ,z Aliwiczem, i posadiziwszy przy sobie, jął głft“ 
idzić po włosach. Zosia płakała coraz, gwałtowniej 
— na tamto wspomnienie. Jemu nie przyszło ta 
na myśl. Dziwił się tylko, że się tak długo nie ohce 
uspokoić.

Wrócili do domu przez tylllny ganek. Całując 
■ją w czoło na dobranoc, zapytał:

— Masz jeszcze od niego jakąś książkę?
Skinęła niemo głową.
— To mi daj. Oddam mu sam, albo odcślę 

przez chłopaka. Daj odrazu.
Zosia wpadła do izby, w której sypiała z młód 

szem^ rodzeństwem. Bezcenna, najdroższa książika, 
owinięta w jedwabną chusteczkę, leżała na dnie 
■kuferka'. Uklękła, podniosła wieko i porwał ją tak 
płacz, że ojciec nie mogąc się jej doczekać, wszeall 
iz korytarza. Oddała mu skarb i gdy wreszcie 
■stała sarna., upadła na łóżko jak nieżywa. Ta ksat~ 
żka była łącznikiem między nią i „złotym króle­
wiczem". Miał się po nią zgłosić. Miała pnzytnaj" 
mniej radość czekania... Coprawda nie pokaizyi*® ’ 
się od miesiąca, ale mogła czekać. Teraz odebrano 
jeij nawet to. Myśllaiła, że się rozpłynie we 
Przepłakała całą noc, a naizaijuitnz... królewicz zg*°'  
sił się no książkę.
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Habsburgowie na widowni.
nastąpić rewizja granic, a potem po­
wrót króla do Budapesztu., inni zaś 
są wręcz przeciwnego zdania, naj­
pierw resiiauracjas potem rewizja.

Rozumie się, że świat wie dobrze, 
że Habsburgowie nie zrezygnują ni­
gdy z swej misji dziejowej tkuipienia 
pod swemberłemniaddunajskicłi kra 
jów, stąd wielki upór Jugoeławjii i 
Czechosłowacji. Legitymiści liczą 
jednak, że zbliżenie franeuislko-wlo- 
skie, zainicjowane jesizeze przez tra­
gicznie izmairłeg-o ministra Blamihou 

dojdzie wreszcie do skutku, a wów­
czas Jugosławia straci na wartości 
dla Francji, jako jej sprzymierzeniec 
i sama nie zdoła przeforsować swych 
anityhalbdburskicih. objekcyj. Paryż 

otrzymał bowiem poufne wiadomości 
z Berlina, że po Ziaiglębilu. Saary pnzyj

Ostatnio coraz więcej mówi i pisze 
o restauracji Habsburgów w Wie- 

jniu. Austirjai, etewiBzy się państwem 
jtaoioweim, zmieniła (do niiepoznamiia 
s^e oblicze; z oficjialllmego ty tiulu 
bóstwa zniknęło słowo republika, 

proklamacji nowego, powstałe- 
mo aa gruzach starej monairclhji pań- 
stwa, 12 listopada, przesilał być świę- 
Jgjn państwoiwem. I coraz powstzecih- 

ąnówi się o wyborze Habsburga 
na fotel prezydencki. Gminy au- 
sjrjaćkie nadają Ottonowi óbywateł- 

honorowe; j ednem słowem 
Habsburgowie stali się modnymi w 
Wiedniu. Jeżeli jednak przeciętny 
dbywaiel sympatyzuje z ruchem mo- 
narchisiycznyim jedynie z tej przy­
czyny, że przypomina mu story, do­
bry czas przedwojenmy, to bez kwe- 
stji istnieją w Austrji poważne koła 
polityczne, które w restauracji dy- 
naetji habsbuirskfej widzą jedyną re- 
allmą gwarancję przed pochłonięciem 
AnStrji przez Niemcy, obojętne w 
jakiej formie..

Wedle nowej konstytucji aiustrjac- 
(ńej wybór głowy państwa dokony­
wamy jest przez burmistrzów miast 
j miasteczek aiusiirjackidh. Otóż obec­
ni buimustrze są w zupełności oddani 
obecnemu rządowi kanclerza Sdlius- 
(feniigga rząd może też w każdej 
chwili zastąpić oponentów komisa- 
rzaimi rządioweimi. Rząd może więc 
każdej chwili nakłonić burmistrzów 
do wybrania czyto Ottona, czy też 
również bairdlzo ipopularnego Euge- 
njinsza głową państwa.

Ostatnio oświadczyli zgodnie obaj 
władcy Austrji, kanclerz i jego za­
stępca keiąiżę Stairlhemberg. wódz 
Hemwehry, obaj zdlecydowiani mo­
narchiści, że ,oprawa restytucji jest 
chwilowo jesizeze przedwczesna11. 
Przyczyną takiego stanowiska rządu 
wiedeńskiego jest położenie między­
narodowe. a w pierwszym rzę<lizie 
zdecydowany opór przeciw restaura­
cji że strony Małej Entenły. Ale i sa­
ma Mała Ententa nie jest zupełnie 
zgodna z sobą w tej sprawie. Rumni- 
nja odnosi się do niej dość obojętnie, ( 
(może przyczyna leży w małżeństwie . 
księżniczki Iłeany z Antonim Halbs- ’ 
bwrgiem), jedynie nieprzejednani w 
tej sprawie są Czechosłowacja i Ju- j 
gasławja, zwłaszcza ta ostatnia-. Je- . 
żeli jednak do niedlawina stał Benesz j 
na stanowisku, że -raczej lepszy jest ( 
Anschilues do Niemiec nilż -restauracja- , 
to obecnie zmienia swe zdanie pod . 
wpłyiwem . ablłiżenia poldko-niemiec- 
'kiego i nacidku Francji, która żadną ( 
DHiarą nie może zg-odizić się na An- ( 
wHniss. Czechosłowacja obawia się 
wprawdzie nadal grawitacji Słowa- 
cyzny i pewnej części' ludności Mo- 
W ku Habsburgom., ostatecznie je­
dnak zgodzi 6ię na restaurację pod’ 
n®stępującemi wairuinkama : a) wy­
leczenie się -rewizji granic, i itrakta- 
tów przez Habsburga, b) zaniechanie 
Wszelkiej propagandy imonarchi- 
siycznej.

Gorzej przedstawia się sprawa z 
Juigos-ławją, która wyraźnie oświad­
czyła, iże może jedynie uszanować I 
gtenice republiki aiusirjaclkiej. Po 
fordzie m-arsyliskim, kitóry wyszedł 
z kół chorwackiej iredenity, stanowi- 
®ko Belgradu w tej sprawie jest jestz- 

bairdiziej nieustępliwe. Ostatecz­
ne zadecydują o całym probiernie 
^tafcie mocarstwa, Paryż i Rzym nie 

przeciwne restytucji tronu habs- 
““rekiego, a ostatnio i- Londyn oświad 
czyi hrabiemu Siigray, który jako wy 
Sannik Ottona sondował grunt na 
\eyn-ie Londynu, że Londyn nie bę- 

robił trudności podobnie jak 
^yż, jedynie — Belgrad i- Praga.
Legitymiści oibrali ostatnio bardzo

Iręczną taktykę. W Wiedniu głoszą 
że monarclhja wstrzyma się od 

^telkich dążeń w kierunku rewizji 
stenie, uian.a nawet Południowy Ty-
I. te posiadi ość włoską, a Otto przy 
Merze tytuł króla Austrji, ponieważ 
'tesairatwo'1 oznacza już pewien pro- 
jtein polityczny żbierania ziem habs- 
^ttrak-iicih. Równie dyskretnie zacho- 

* legitymiści węgierscy, jak- 
, Wiek nie sa zgodni miedzy sobą. 

Sjonietyczny „Nowy - Dziennik" w 
korespondenfeji z Londynu donosi, 
że zjawiła się tam. tajna delegacja 
ludności z zagłębia Saary w sprawie 
gwanamcyj dlla pracowników Hitlera 
w okręgu plebiscytowym. Oczywi­
ście Foretan Office odpowiedział od­
mownie. |W' rozmowie z korespon- 
dónitem oświadczyli delegaci, iże taj­
ność saamslkla nie będzie głosować za 
Francją, gdyż Francja tego nie chce.

■Na dowód przytoczymy fakt, że w Za­
głębiu Saairy nie prowadzi się żadnej pro­
pagandy ea Francją. Pozostuje więc, jeśli 
nie Niemcy hitlerowskie to status quo. 
Jeśli zaś status quo oznacza, że zagłębie 
Saairy ma być terenem ciągłych zatargów 
pomiędizy narodami i pairtjatmii, nigdy nie 
zaznać spokoju ami dniem aini nocą, talk 
jak dbecnńe, to nie miejcie nam za złe: 
jia to nie starczy mam sił. Człowiek pra­
gnie dziś spokoju i aairobków.

— A odezwy Henryka Manna, Feucht- 
-wam-gera i innych aby głosować za status 
qux>?

— To są głupstwa, to jest ładłne dla 
świata, aile u meis w Zagłębiu Saary -wie, 
się, że nie istnieje status quo i nie będizie 
istniało, allbowiem Anigiłja nie chce kłopo­
tu z nowem państwem i kłótni z Niem-

— Skoro więc nie możecie głosować za

Włoski system korporacyjny.
Czynnik polityczny w życiu gospodarczem.

Jalk już donieśliśmy, w tych dniach 
odbyło się w Rzymie uroczyste po­
wołanie do życia 22 korporacyj, o- 
bejmujących całokształt produkcji 
włoskiej. Jest to wydarzenie o zna­
czeniu historycznem nietyliko dla fa­
szyzmu włoskiego, alle i dla całego 
świata, jako akt narodzin nowego 
■ustroju społeczno - gospodarczego.

Dopiero obecnie, w dwunastym ro­
ku swej władzy, wprowadził rząd fa­
szystowski ustrój korporacyjny, za- 

-..__j, j__ powiedziany juiż w pierwszych ode-
nie są zgodni między sobą, zwach paT.tji Mussobltaego z roku 

sa zdania- że najpierw powinna 11919. Zaoowiedź ta — do objęciu wła-

dizie kollej na Wiedeń. Paryż jest w 
rzeczach niemieckich zazwyczaj do­
brze poinformowany, wystarczy przy 
pomnieć, że Francuzi wiedzieli o 
przygotowujących się wypadkach 
czerwcowych (rzeź szturmowców). 
Aby za żadną cenę mie dopuścić do 
(połknięcia Austrji |przez (Niemcy, 
wysunie zda je się Francja sama kwe 
stję restauracji Habsburgów w Wie­
dniu na porządek dzienny wielkiej 
polityki europejskiej już w najbliż­
szej przyszłości. Wielkie stąd nadteie- 
je w obozie lęgiiymistów, którzy for­
sownie robią nastrój w .Wiedniu dla 
przyszłego władcy.

Kaprysy historji są naprawdę dzi­
wne, 16 lat temu mufiiai Habsburg 
uciekać z Wiednia, kitóry gotuje się 
obecnie na przyjęcie jego syna.

A.•nheaador Lipski po iwiręózeuiiu dokc.mic.ntów uwierzyteloŁających opuszoM pałac lka.ii- 
clonza Hittera w Berlinie.

ZYDZI SAARSCY
będą głosowali za Hitlerem.

Z DNIA
stiaituis qu,o — czy będzfecie głosować 
wszyscy za Hitlerem.?

— Talk. Nie imemy ininegio’ wyjściia.
A co słychać z żydami? — zapytał 

w pewnym momencie korespondent.
— Kiedy _ tylko nastąpi uspokajające 

przyrzeczenie ze strony hitlerowców będą 
żydzi aaigłdbia Saary głosowali za Niem-

— Czy panowie, jesteście tego pewni?
— Całkiem -pewna. Znamy żydów, znamy 
zagłębie . Saary. Zagłębie Saary etamie się 
niemieckie. Wszystko jędrno, czy przy po­
mocy głosów żydowskich czy bez ich po­
mocy. Głosowanie jest dlla zydlów tylko 
sprawą sumienia i kwestją obawy przed 
konsekwencjami!. Skoro więc z jedlnej 
stroiny da-je Hitler uspokajające oświad­
czenie, a z dlrugiej strony wie się wapew- 
no, że ukairze wszystkich, którzy głosowa­
li przeciwko Niemcom, pocóż .mają się 
żydzi bezcelowo pośwfięoać i na wieki u- 
nieszczęśli-wiaić? Oświadczeni® uspokoi ich 
..sumienie żydk>wskie“ i będą głosować za 
Hifflenem. — Oto wszystko, co uzyskają 
działacze światowego kongresu żydowskie­
go i działacze rewizjonistyczni przez swo­
je interwencje.
Plebiscyt saainska jest próbą sił na 

terenie międzynarodowym między 
nowemi Niemcami i międizynarodo- 
wem żydostwem. Jest to próba nie-' 
zmiennie ciekawa i godna uwagi.

dzy przez -Muasodiniego — została po­
twierdzona w r. 1922. Prace wstępne 
podjęto w r. 1926. W ustawie „Carla 
del Lavoro‘‘ z r. 1927 stworzono fun­
damenty dlla tego ustroju, a dopiero 
w lutym i maju rtb. zdecydowano się 
na wydanie ustaw wykonawczych. 
I teraz wreszcie odbyło się inaugu­
racyjne posiedzenie pierwszej ka­
dencji Rady narodowe*  korporacyi, 
mają/cej zastąpić Izbę deputowanych 
i stać się dlla życia gospodarczego 
tym czynnikiem prawodawczym któ­
rym dla życia polntycznetro i-est Wiel 
-ka Rada faszystowska.

Długoletnie przygotowania do wcie 
lenia w życie nićlted korporacyjnej u- 
możliwiły bardzo- skrupulatne przy­
gotowanie podstaw nowego systemu, 
który — w ogólnym zarysie — przed- 
stawia się mastępuljącio:

Wispominiiiane 22 korporacje dzielą 
się na 5 grupy weidlug nastęDującycn 
gałęzi gospodarki narodowej: 1) rol­
nictwo, 2) przemysły i handel, 3) po­
zostałe zawody.

Pierwsza grupa»składa się z 8 kor- 
poracyj, obejmujących producentów 
zboża, ogrodników®, producentów 
win, oliwy, trzciny? i buraka cukro­
wego, przemysłu 'przetworów zwie 
rzęcych i rybactwai, przemysłu 
drzewnego i (tkackiego.

Druga grupa, obejmuje korpora­
cje przemysłowo - handlowe. W jej 
skład wchodzą |Djaistępu jące branże: 
metalurgiczne i ,mechani czna, odzie­
żowa, chemiczna, budowlana, papie­
rowa i prasowa, wodna i gazowa, 
przetwórcza!, sizklana i ceramiczna.

Trzecia grupa obejmuje korpora­
cje, reprezentujące inne zawody, 
jak: ubezpieczenia, instytucje kre­
dytu, organizacje tzawodowe i arty­
styczne, przemysł morski/, komuni­
kację powietazną, komunikację we- 
wnętrzno - krajową, widowiska i 
siamtailnictwo.

Rzemiosło nie ©fanowi oddzielnej 
korporacji, lecz wchodzi w skład od-' 
powiednich działów.

System jest tak skonstruowany, Że 
żadina z grup mie może zmajoryzo- 
wać drugiej. W łonie poszczególnych 
■korpoiracyj ilość reprezentantów 
świata pracy równa się ilości przed­
stawicieli pracodawców. Pairtja fa­
szystowska odgrywać bedżie rolę 
czynnika decydująoeisro. będzie więc 
„języctzkileon u wtaigiT*.

Ustanowienie korporacyj jest rów­
noznaczne z pogłębieniem przewagi 
państwa nad życiem *ospodarczem.  
Przyszłość okiaże, czy słuszność ma ją 
sceptycy, twierdzący, że ■włoski sy­
stem korporacyjny 'jest sztuczni, 
nadmiernie skomplikowany i zbyt­
nio podporządkowujący życie gospo­
darcze czynnikom politycznym.

KRZYŻE DLA DZIAŁACZY 
ŻYDOWSKICH.

Prasa żydowska notuje z zadowo­
leniem, iż w związku ze świętem Nie­
podległości r.b. wielu żydów otrzy­
mało odznaczenia.

Między innymi dostali je: Flor jam 
Sokolow, korespondent londyński 
Gazety Polskiej “, syn Nailnuima So­

kołowa ■— krzyż oficer siki „Polonia 
Restituta* 1, S. Lewin, współpracow­
nik „Gazety Polskiej" — krzyż ka­
walerski „PoUonia Resiituta"; Leon 
Bregman — złoty krzyż zasługi: re­
daktor „Iskry11 Szroj-t — złoty krzyż 
zasługi; Dymitr Lobowisiki, Jerzy 
Fliaum, Leopold Szpiiro i Ignac y Ma- 
jerowicz |— srebrny krzyż zasługi; 
Wiktor Djaiment, Adolf Feigenblait1, 
Józef Miane i B. Rozemlblat — bran­
żowe krzyże zasługi.

Złoty krzyż- zasługi otrzymał też 
kierownik centralnego urzędu >p«a.le- 
styńskiego, Rafał Szaf ar za swoje 
zasługi przy organizowaniu emigra­
cji do Palestyny.

Hir. liudoilf Hoyos, aniamowany przez rząd 
ausbrjiacki iprt-zydenteim utworzonej przez 
iową konstytucję austrjadką Rady paiistwa 

-w.miejsce dawnego ua^Łameutu.
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MIŁOSIERNE NIECHLUJSTWO.
Tajemnice skrzyń z darami dlu powodzian.

(Korespondencja własna „Kurjera Zachodniego")

Kraków, w listopadzie. u
Właśnie otwarto skrzynię z odzieżą, I ] 

nadesłaną jako dar dla powodzian. W 
krakowskim magazynie zbiórkowym t 
pozy ulicy Warszawskiej robota idzie już 
Oprawnie. Ileż to takich skrzyń widziano 
te od lata, a każda jest swego rodzaju < 
niespodzianką.

Kobiety w grubych fartuchach, z gło­
wami owiązaniem! chustką, wyjmują je- j 
dmą sztukę po drugiej. Tym razem są to 
przeważnie palta, używane, wiele parzą- : 
dnych, niektóre z podartą podszewką, 
niektóre brudne... Są także jakieś czapk1:, i 
fiwetiry, szaliki. Każdy wydobyty ,ze ; 
Ekrzyni kawałek jest notowany na kwi- 
tairjuszu przez funkcjonarjiuszkę, siedzą- : 
cą przy stoliku obok. Według rodzaju • 
garderoby rzeczy są 'wkładane do wor- j 
ków, a napełnione worki:, zaopatrzone , 
numerem i kartką z 'Wyszczególinicnieim , 
zawartości, odsyłane są do miejskiego za- : 
kładu dezynfekcyjnego, który dezynfek­
cję przeprowadza zadarauo. Zdezynfeko­
wana odzież niedługo zazwyczaj prze- ; 
bywa na składzie w magazynie: worki • 
wkrótce wędrują na tereny rozdawnic­
twa.

Czasami ze skrzyń i paczek, nadesła­
nych przez ofianodaiwców, wydobywa się 
dary o bardzo nieprzyjemnej postaci: tak • 
zniszczone łachmany, że- niewiadomo, co 
z niemi poeiząć. Allbo tak brudne, iż pojąć 
nie można, że nie wstydzono się zapako­
wać ich i wysłać bez poprzedniego upra­
nia i pocerowania dziur w pończochach, 
bez załatania koszuli i rękawów u bluzki. 
Są widocznie ofiarodawcy, kłtórzy mają 
dobre serce, niewątpliwie, lectz uważają, 
że brud jest kon-iecizmym dodatkiem, do 
nędzy i że powodzianie muszą żyć w 
Łfocie.

Te okazy miłosiernego niechlujstwa są 
odkładane osobno, bo byłoby nieraz zło- 
Iffliwem szyderstwem obdarzyć powodiziain 
niezdaitnemi do użytku szmatami. Narazie 
(jednak nawet sprzedaż tych odpadków 
do odległych papierni nie kalkuluje się 
ze względu ma kosżty przesyłki. Na szczę 
ńcie ilość tych gałgamów nie jest tak 
znaczna — mniej więcej około 5’/o.

Drugi dział darów, kltóre nie mogą być 
nużyibe dia powodzian — to dary osób 
niepraktycznych, nie mających pojęcia, 
co może być potrzebne na wsi*  lub też 
nzucone od niechcenia. W paczkach dila 
powodzian nadchodzą atłasowe pantofel­
ki na wysokich obcasach, kapelusze dam 
skie, gorsety z czasów prababek, gazowe 
szaliki i tiulowe woalki, przejrzyste su- 
kienki... Miagatzyn cierpliwie i suimieninie 
zapisuje te dary, odkłada je osobno, ale 
powodzianom przecież wysłać ich nie mo­
że. Jak zużytkować to miłosie rdzie salo-1 
nowe? Czy z tych fatałastżków, nieraz 
zresztą zużytych, dziurawych i nic nie 
iWartych, można zrobić 'bodaj „dobro­
czynną loterję fantową"?

Buty są wielką kwe Ją dla wsi prtzed 
zimą. Tirzebaby ich dużo : to specjalnie 
mocnych. O buty zaś bardzo teudtno. W 
darach osób prywatnych mało jest wo­
góle bucików; cenne i w mieście^ noszone 
są do ostatka, a przyltem lelklkie obuwie 
miejskie nada je się chyba tylko do cho­
dzenia w domu, a nie po drogach i po­
łach przy pracy chłopa. Jeszcze najłat­
wiej zużyć nadesłane buciki dl® dzieci;. 
Ale wiadomo, że dzieci i w mieście i na 
wsi zdzierają buciki, jaklby je pożerały. 
Toteż nieustannie jest pod tym 'względem 
zapotrzebowanie i ciągłe braki.

Przed zimą, już obecnie, gdy rozpoczę­
ty się 6łoty jesienne, jeet to jedna z naj­
bardziej palących spraw. W wielu miej­
scowościach dzie©; nie będą mogły cho­
dzić do szkoły, jeżeli nie dostaną obu­
wia.

W magazynie krakowskim dla powo­
dzian ma być zrobiona pewna ilość bu­
tów i bucików a ofiarowanych iprzez fir­
my skón, a podarte buciki od ofiarodaw­
ców prywatnych mają być naprawione. 
Będzie to jednak tylko część zaopatrze­
nia.

Z bucikami używanemi postępuje się 
równie starannie, jak z odzieżą i biełiiz- 
ną: wszystkie sztuki są wycierane spiry­
tusem ód wewnątrz w celu zdezynfeko­
wani® podszewki, Są czyszczone (ho zda­
rza Się, że nadesłano je -ra-em z błotem!)

numerowych i z karteczką, na której wy 
pisano wszystkie ilości- i jakości, odsta­
wione ma skład, skąd 6eylbkio wędrują na 
tereny powodziowe.

Z bucikami w dziale odzieżowym jest 
miniejiwięoej to ftaimo, co z cukrem w 
dziale spożywczym: najcenniejsze, naj- 
pożajda-ńsae i najrzadsze artykuły. Naj­
większą troską komitetów jest, by z»o- 
patrtzye w nie przedewszystkiem dzieci. 
Pa.aiętajmy o tem obecnie przy zimowej 
zbiórce odaieży.

Z e®af i półek, z kufrów i ze schowa- 
mek w kaiżdym chylba domiu wydobywa 
się teraz odzież dla powodzian. My® o 
tem, jak cierpią i marzną ci ludzie, któ­
rym woda zabrała parę miesięcy temu 
wszystko, albo prawie wszystko—myśl ta 
przejmuje do żywego. W najskromniej­
szym chyba domiu zawsze się znajdzie 
coś z odzieży, ozem podiziełić się można 
z tymi, którzy nic nie mają. Każdy swe­
ter, każde znoszone już, ale ciepłe palto, 
każda para bucików dila dziecka, ciepłe 
pończochy, szaliki, rękawiczki, każda 
sztuka biedizniy, zdatna do noezemia — 
wszystko się przyda i niczego nie będzie 
za wiele.

KRONIKA

KALENDARZYK.
- Dziś Edmunda
1 O ™ Jutro Grzegorza

Piątek
Wschód słońca 6 m. 
Zachód „ 15 m.

Gdyby trzymać się cyfr wykaizów, ja­
kie sporządzają kioimiitęty pomocy ofia­
rom powodzi, mogłoby się zdawać, że 
ofiarność społeczeństwa spełniła swą ro­
lę: sto kilkadziesiąt tysięcy sztuk odzie­
ży i bielizny nadesłano jeszcze w okre­
sie letnim do samego krakowskiego ko­
mitetu. Alle na odzianie więcej, niż sto 
tysięcy niemal dosłownie nagich doro- 
ełych i dzieci, potrzeba zmacanie więdej, 
niż po jednej sztuce IMełiahny tób odzie­
ży na osobę, zwłaszcza, że ogólne okre­
ślenie „odzież i biefiana" woaile nie mó 
wi o tem, jakie rzeczy • w jakim Stanie 
przysłane były ma teren powodziowy.

Praedzimiowa zbiórka odzieży dila zni­
szczonych powodzią 'wei 1 miasteczek ma 
niesłychanie doniosłe znaczenie — jest 
naprawdę akcją ratowniczą w calem 
tego słów® znaczeniu. Wynędzniałe dłzie- 
oi i dorośli j-eeacae bardizńej potrzebują 
ciepłej odzieży, niż budzie syci i zdrowi-. 
A przecież zdrowie -powodzian poważnie 
zostało nadszarpnięte i przejiśctami tra­
gicznych chwil i złem; obecnemi w-arum- 
kalmii miesżkaiuiemi w naipół rozfwaftclnych 
i miezawsae dobrze wysuszonych do­
mach. J. K.

Zebranie towarzyskie
W KLUBIE PZZPP i H W SOSNOWCU 

Zarząd Klubu towarzyskiego Polskie 
Związflau zawodowego pracowników 
myślowych i handlowych Re. P. ,w o 
snioiwou. dHa podniesienia życia towarzy. 
skiego wśród eztomków Związku zain-a-u^ 
gurował rozpoczęcie w bieżącym sezon-ie 
swojej działalności urządzeniem towa­
rzyskiej herbatki Ozlorako-wetfarej j|]a' 
członków Zwiągkrai, ich rodłami i wiproWa. 
d-zonych gości w dniu 17 bm. o godz. 21 

-Zarząd- Klubu spodziewa się, że atrak­
cja ta ąpótk-a się z pełń,om -uznaniem tak 
dzionków, jak i sympatyków Zwiądł, 
pragnących w miłej atmosferze spęd-zif 
kiilka godzin i jafanajiser-decżnćej zapra. 
sza ich do uidziałtu w zabawie.

Sltiroje wizylt-oiwe. Wstęp dia ozłonlkó^ 
Zwiąjzlku i ich rodzin bezipłaltiny, <Ha 
wprowadzonych gości jako wstęp nor­
malna opłata klubowa 39 groszy.

ZAGŁĘBIA
59.
59.

Kinoteatry w Zagłębiu
dziś wyświetlają;

SOSNOWIEC
ZAGŁĘBIE: Mainzcntila miłosne.
EDKN^gPrzyjaciele i kochenlkowie".

X PODZIĘKOWANIE. -Koło młodzieży 
Sitów, robotników chrzeiścjańskii-oh w Dą­
browie urządziło przedstawienie na 
rzecz Tygodnia miłosierdzia. Impreza 
cieszyła .się dużem powodzeniem, gdyż 
mimo niskich cen- wejścia, czysty dochód 
z przedstawienia wyniósł 227 zł. W związ 
ku z tem zarządowi Słów, robotników 
chirześejańskidh za pomoc i bezpłatne u-1 
dziekanie sali. Kołu młodzieży tegoż Sto­
warzyszenia za odegranie sztuki, orkie­
strze Słow„ p. T. Szostakowi za Starania 
i prace, oraz wsizy&tkim paniom i panom, 
którzy przyczynili się do rozsprzedaży 
bi-letów, zarząd Sitów, pań miłosierdzia 
św. W-iimceinitego a Paulo składa serdecz­
ne podziękowanie.
X WIELKA ZABAWA DLA DZIECI. 
J-ak się dowiadujemy, Stów, pań miło­
sierdzia św. Wincentego a Paiuilo w Dą­
browie przygotowuje dla grzecznyich 
dzieci wielką zabawę p. n, „Św. Miko­
łaj". Zabawa odbędzie się dnia 8 grud­
nia- rb. w sali resursy miejscowej.
X ZARZĄD ODDZIAŁU PCK W SO­
SNOWCU zawiadamia wszystkich kan­
dydatów na kiuins dla cułonków drużyn, 
-ratowniczych PCK miejskich, że w dlniu 
17 'listopada 1934 r. (so-1 ta) o godz. 19 w 
sali szkoły powsiz. nr. 6, ul. Wawel 13, 
ro-zipociznie się kurę dla członków drużyn 
ratowniczych PCK. Kutre prowadzony 
będzie dwa lub trzy razy w tygodniu w 
godzinach wieczorowych. Ewentu-aliniie 
dalsze zapisy nowych kandydatów odbę­
dą się w dniu Otwarieia kiursu na sali wy­
kładowej.
X MŁODZIEŻ KSM W STARYM SIEL- 
CU godnio i uiroOzyście przygotowuje 
się do 6wej uroczystości. Od czwantku 

l odprawia się tridnum do św. Stanhława.
W niedzielę 18 bm. o godz. 7 rano hejnał 
z wieży kościelnej, o godz. 9 msza św., o

- godiz. 3 poipol. przedstawienie dla mło-
- dzieży szkolnej pt. „Młody zdolbywca 
I -nieba1. Wieczorem o godz. 6 uroczystaPisa Blę, Ze (liaiurai-uw JC -la-xui z. iwromi, amvlu-a. . ■..wozimiu V w i

i wiazama do parv. składane do worków. I alkeidetmia w Dorna ludowym- '

Teatr miejski w Sosnowcu
J-utno premjena pięknej komedji Johna 

Galswo fthy‘ega, 'iauireatei nagrody Nobla, 
autora sławniej „Sagi rodu Foirsyitów‘‘ gnanej 
dopaeino w dlrugiem mieście w Polsce p. k 
„GC^ĘBJE SERCE". .Je«rt to komedja, flotóna 
obok scen pełnych niefrasobliwego bumem, 
posiada momenity liryczne £ wzruszające, da 
ąe wykoonaiwooan pnawdiziiwe pole dlo popasu. 

W tytułowej roili poczciwicia, oddającego o- 
statni swój gaimituir biednym arikiaże eię p. I 
Godczewski. Rolę wagabumdy-fraincuza, jedhą 
z najciekawszych ról, jakie literatunia dłrff- 
nmityczna dala, gnać będzie p. A. Balceraak, 
zś rolę ulicznej kwiieciairki, zupełnie inną 
od ostatniej w swojej kreacji w „Cieniu‘r 
odtworzy ulubienica publiczności eosmiowiiec- 
tóej p. A. Królikowska. W dailezych popiso­
wych rolach wystąpią pp. M. Go-laezeiwsba, J. 
Sawicki, J. Nawrocki, J. Orchoń, A. Rokos­
sowski i inni. Reżyseruje dyn. J. Gołaszewski

Dzaś, piątek 16 bm. największy sukces tea 
t.ru miejskiego w Sosnowcu, ciesząca się nfe- 
bywałem powodzeniem przepiękna isztuka 
D. Niiccodiemiego p. i). „C1En“ z pp. Króhi- 
k-oiwską i A. Bal-ceir-zaiki-em na czefe koncer- 
lowo grającego zespołu.

Bilety wcześniej nabywać można w przed­
sprzedaży p. W. Czechowskiego.

Pojutrze tombola
W SOSNOWCU.

jak już ptaalBŚmfy, -w nadchodzącą n-je- 
idiaiedę o godz. 5 popod, w saili restauiraieji 
„Oa<za‘‘ przy ui. Sadowej w Sosnowcu 
Staroniem Kom-iftebn tygodnia- miłosier­
dzia odbędsńe 6ię tomlbola z tańcami.

Ten rodzaj zabawy ma w Sosnowou 
już od dość dawno swą ustaloną popullar- 
m-ość i zawsze cieszy się dużem powodze­
niem. Przypuszczać należy, że i -w tym 
-roku inteligencja nasza poprze starania 
Komi-teitu, organizującego tomlbolę -i tłu­
mnie poąpi&szy do „Oazy“. Dwa są po­
wody, dla kitórych należy to zrobić, mia­
nowicie: pier wszy to oel, ib© dochód prze­
znaczony jest na najbiedniejszych, dru­
gi — to famity drogocenne, bo na tomiboli 
można wygrać: maszynkę eflekitrycaną 
do kawy, trzy otejtne obrazy, serwis pla­
tynowy do likieru itp.

Śpieszmy więc na tombolę.

X PRACOWNICZA KOMISJA MIĘ­
DZYZWIĄZKOWA. Zaaząd głowimy Pol­
skiego Zwąizku zawodowego pracowrai- 
ków przemysłowych i handlowych Rz. 
P. w Sosnowcu postanowił na ostatnim 
swem zebraniu zainicjować współpracę 
wszystlkich związków i stowarzyszeń pra 
c-oiwniozyich na terenie Zagłębia Dąbrow- 
skiegio i w tym celu zwołuje na środę 
dnia 21 bon. o godiz. 19 do gmachu wła­
snego przy ul. Sienkiewicza 17® zebra­
nie, na kltóre, niezależnie do listownych 
zawiadomień, zaprasza przedstawicieli 
tych or<gąn.:zaOyj.
X MIĘDZYGRUPOWY KOMITET BY­
ŁYCH CZŁONKÓW POLSK. ZW. ZAW. 
PR. PRZ. i H. ODDZ. W SOSNOWCU 
zwołuje w daniu 17 ban. (w sobotę) o godz. 
19 w gmiachiu szkoły powszechnej im. 
Ks. Pirausa, przy ufl.. Pretz. Moścaidkiego w 
Sosnowcu zebranie b. członków oddziału 
Związku w Sosnowiciu, na kłtórem oprócz 
lokalnych a zarazem bardzo ważnych 
spraw, zostanie wygłoszony referat pt. 
„Roiła i zadania Zwiąjzlk. zawodowych w 
Polsce współczesnej". Imienne zaprosze­
nia otrzymywać można u członków Mię- 
dzygrupowego Komitetu.

CO MOZĘ
OFIARNA PRACA.

W ub. środę odbyło eię likwidacyjne 
zdbirainiie komitetu Tygodnia miłosierdzia 
w Dąbrowie, zo-rganiiziowanegio staraniem 
miejscowego Stów, pań miłosierdzia św. 
Wim.con.tego a Paulo. Zebranie to było 
-n aj lepszym dowodem, oo może zdaiałat! 
ofiarna i pellna oddania się praca, mimo 
bowiem trudnych w-aTumków, częstych 
kwest i zlbiórek, małe grono pań z pre­
zydentką p. dyir. Switttiuinową na czele, 
osiągnęło nadzwyczaj dodatnie wyniki, 
gdyż wciągu zaledwie killkiu dlni zebrano 
n-a Tydtzień miłosierdzia, w gotówce i w 
naturze ofiarją wynoszące około 1300 ii.

Dzięlki więc usilnej pracy grona pań 
i oftanności społeczeństwa, zaopatrzono 
-na -zimę około 160 biednych rodzin.

Szczegółowe 6pra-wozdan-ie z Tygodnia 
miłosierdzia zostanie ogłoszone po oeta- 
teozmem zamknięciu -rachunków.

X WIECZOREK TANECZNY. W sobo­
tę dnia 17 bm. Związek młodzieży pca- 
autją-cej „Jedność" w Sosnowcu _ urządza 
w lokal-u własnym pnzy ub Marjackiej 1 
wieczorek taneczny dla swych członlkoiw. 
Początek o godz. 9 wieczorem.
X PUBLICZNE POLICZKOWANIE BĘ­
DZIE PODWÓJNIE KARANE. Sąd Naj­
wyższy zajmował się ostatnio, kwcsitjl 
karolności czynnego znieważenia i obet®, 
do których do&zło w miejscach pulbbęz 
inydh. Sąd Naj-wyżsiziy utzńał, iż wystąp^- 
nia talkie ulegają kairze w dwóch try 
bach. Wypoliczkowanie lub zelżenie eta­
nowi bowiem nietylko przestępstwo «« 
slkultek skairgi pokrzywdzonego, j-ako «' 
błraza i. naruszenie nietykiainości ' 
snej, ale również ma być karane 
bie kamo-udiminfetracyjin ym za- zaikloce- 
nie spokoju publicznego, co jest 
w mytSl art. 16 prawa o wykroczenia, • 
Ukaranie sprawcy wystąpienia 
skargi, wniesionej przez pokrzywdzę 
go, nie wyklucza ukarania przez sąd 
miilnistracyjiny.
X AUBSZTOWANIE ŁÓDZKIEGO ZW 
DZIEJĄ. Podczas dokonywania fcrad®^ 
ży w miieszkainiu Abrama Mandi 'W 
dżinie został ujęty znamy żłodziej 
we! Kromemberg z Łodzi, który przyj 
dbał do Zaigffi^hia ina- gościnne wysteP ’̂ 
Aresztowanego żłodzieja przekazano 
dyspozycji -władz sadowych.

t.ru
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„Spadkobierca"
NA SATURNIE.

yf diniini 18 bm. grodziedki zespól aima- 
jyi podsekcji scenicznej Pol. Zw. 

l7p«c. przem. i haradl. odegra ma Sa- 
wesołą komedję w 3 aktach pt. 

opadikbbierca" Grzymały Siedtedkiego. 
Łtafca ta było już grana z dużem jpowo- 
n^em w sali kltulbiu Grodcńecfldego To- 
^jgeystwa, dając pełnię zadowolenia pu- 
kcano&i, która nie szczędziła oklasków 
kLinyim. Zespól amatorski daje gościn- 
Lyjwój występ na Saturnie. Część do- 
Łoda z tego przedstawienia płzeznaczo- 
jjo na kluib sport. CKS. Z uwagi ma do- 
jjfą sałatkę i doborowe siły amatorskie, 
LtfZwmszCzać należy, że na przedstawię- 
ye to podążą nietylko członkowie CKS, 
aje ■ miłośnicy sceny, a talkiże czlonko- 

i sympatycy oddziału Pd. Zw. zaiw. 
&' przem. i hiamdtt. na Saturnie. Kie- 

©two sceny w celni zadowolenia pu- 
jjlicznośoi, daje nad* 1 program arcyweso- 
Ją sżtiuczkę pt. „'Piosenka wnjjas7lka“ Al. 
Jkediro.

jąc doń oałemi ciałem.
Maszyna jednak nie chciaia pulścać 

siwej ofiary, to też między czSoiwidkaem 
a maszyną rozegrała się rozpacziliwa 
wallka.

Widząc śmierć przed oczyma p. Jiuir- 
czyńiski nie puścił żbawozegio przedmio­
tu), to też koło zdarto z niego odzież aż 
do koszuli, jednak dzięki temu ocalił 
życie.

Gdy miinęto niebezpieczeństwo, cudem, 
ocalony młynarz, z nadmiaru wzruszeń 
zemdlał.

Ciekawe niezmiernie są zeznania 
Popielai, złożone podczas przesłuchi­
wania go i podczas wizji lokalnej na 
miejscu, zbrodni, która, jalk o tem do­
nosiliśmy, odbyło suę w ub. wtorek.

Popiel, poznawszy się z zamordo­
wanym, ułaitwił mu sprzedaż przemy­
canych papierosów, przyozem zysk 
miał być podzielony na równe części. 
Po otrzymaniu pieniędzy ze sprzeda­
ży papierosów, Popiel nie zanocował 
w domu noclegowym Łukasikowej w 
Grodlźou, gdzie nocował przez kilka 
ostatnich nocy, lecz udał się ze swym 
przygodnym towarzyszem w (kierun­
ku Zajbkowic, gdzie mieli rzekomo do 
konać wspólnie jakiejś kradzieży.

Po drodze do Ząbkowic, jak opowia 
da Popieli, kupili oni dwie butelki 
wódki oraz zakąskę w postaci bułek
i ogórków.

Koło kolonji Piekło siedli na trawie 
w pobliżu toru i tam uraczyli się al­
koholem. Podczas tej niezwykłej li­
bacji wynikła między nimi sprzecz­
ka, a następnie bójka. W wyniku tej 
bójki nieznajomy, ogłuszony przez 
Popiela dlużyim kamieniem został na­
stępnie przez niego uduszony.

Z zeznań złożonych przez Popiela 
wynikałoby, że zabójstwa dokonał on 
przypadkowo. Obralbowanie jednak 
trupa z pieniędzy i niektórych części 
garderoby, przemawia jednaki za tem 
że Popiel miał zgóry ułożony plan do 
konania napaści na swego towarzysza 
w celu rabunkowym.

Że między Popiołem a zamordowa­
nym rozegrała się zacięta walka 
-•wiadozą $ tem. ślady na przestrzeni,

Sytuacja w przemyśle Zaigłębta 
Dąbrowsfcieigoi, uległa w ub. tygodniu 
dość znacznej poprawię, a to dzięki 
pnzyjętciiu dio pracy besauoboitayich 
■przez zakłady praemycdn. metatowe- 
igo oraz przez Zakłady włókiennicze

głosy PUBLICZNE.

Wyjaśnienie p. Zątowskiego 
iW poniedziałkowym numerze „Exptre- 

fli Zagłębia11 zamieszczona została noltat- 
la z sali sądowej, jakobym został skaza­
ny z dwóch spraw za nieprawne pisanie 
podań sądto-wydh po 3 miesiące więzienia, 
no 50 d. grzywny i po 25 zł. kosztów 6ą- 
dowy-li. a wriaiżde nieściągalności na a- 
reszlt po 7 dni.

Sprawozdanie „Espresti Zagłębia* 1 nie 
odpowiada prawdzie, bowiem skazany 
joetałeim nie na 3 miesiące więzienia, a 
na 3 miesiące aresztu z zawieszeniem na 
5 lalta.

„Espres Zagłębia" zamiast oibjdkftyw- 
nfe i ściśle ptodać wyrok, z fakrtai skaizia- 
pja mnie za niepitzestrzegainie ustawy z 
tłtnia 28.UI 1934 w przedmiocie prowa- 
‘feemia biur podań ulkuł złośliwość poli­
tyczną.

Przy sposobności nadmienić mniszę, że 
I pisania podań sądowych żadnych ko­
ntyści malerjaOmych nie czerpałom.

J. Żątowski.

H. Dietla w Sosnowcu.
W przemyśle ,górniczym uaifofnrieet, 

pomimo eezorraul, sytuacja nie ułęgą 
żadhej poprawie i stan załóig robotni 
cizydh nlie został powiększony.

Zakłady Modtrzejów—Handke przy 
jęły w hucie 'Katarzyna 156 robotni­
ków do walcowni. Huta ta zatrudnia 
obecnie łącznie 640 roboiiników. Wall-, 
cowtnia 'hr. Renard, no naprawie ma­
rzymy parowej, przyjęła spowrotem 
dc pracy 500 robotników, zwoHnio-

Wozoraj&zej nocy w młynie p. Jiur- 
czyńsktogio w Czeladzi miał miejisce 
mrożący krew w żyłach wypadek, który 
omal że nie skończył się tragicznie.

Sym właściciela młyna p. Bolesław 
JurczyńBta, pracujący przy dbsłndae 
maszyin', w pewnej Chwili dblliżył się żbyt 
nio do dużego koła zęłia tego, o które za­
czepił odaieżą.

W oHftctzu Sfcraiscztnego inidbeizpdęctaeńl- 
stwa nie stracił jednak przytomności i 
momentalnie rzuciwszy się na podłogę, 
chwycił aa podstawę maszyny, prtzyftegia-

OBŁAWA
NA SALI SĄDOWEJ.

Owagdaj sala sądu grodzkiego w Cze- 
Wtai była- widownią niezwykłej sceny, 
w czasie rozpraw wkroczyła na salę po­
licja, która wlśiód publiczności przepro­
wadziła Obławę, posizukując ukrywają­
tego się od dłuższego oza&u fiŁaizańca. 
Gdy poszukiwanego znaleziono stanął 
przy nim- zbrojny policjainft, który po- 
Iteninku swego nie oprutścił jmż do koń- 
01 rozprawy. Poszulkiwainyim byt nieja­
ki Mar jam Widuirśkl;, który skazany na 
tarę areeatiu, ukrywał się prized policją, 
nie chcąc pójść do aresztu. W dniiu tym 
miał on wyznaczoną rozprawę, to też po­
licja słusznie przypuszczała, że znajdzie 
0° w sądzie. Wódnreki zaś ani prtzypu- 
6®zał, że ścigany będzie nawflt w sald 
sądowej, gdzie czuł się bezpieczny. Ra- 

te zawiodły go i z sądiu zmuszony 
powędrować wprost do... aresztu.

vblawa na sali sądowej jest pierw- 
^yni tego rodzaju wypadkiem w Za- 
Slębi-u.

'X USIŁOWANIE SAMOBÓJSTWA. 22- 
Le°kadja Kędzierska, zamieszkała 

. Dąbrowie, napiła się onegidaj w celu 
6a®oibójczym esencji octowej. Denatkę 
P?zemie)ziono w stanie groźnym na kura- 

do szpilfaila.
x OSZUST W ROLI KONTROLERA.

a^gidaj przyszedł do imdeszfcanda Wia- 
Jakulbiczyik w Grodźou nieznany 
a tecizlką, podający się za kon- 

era jedinego z bamlkóiw 'W Krakowie. 
^^Dajomy zażądał od JaŁulbiezylkowej 
"Wania posiadanych przez nią oblliiga- 

J rzekomo do wymiany. Naiwna ko- 
żwhL’ Vry'^a^a oszustowi obligację po- 

■j | dolarowej i obligację pożyczki bu 
wiręczyła mu jeszcze 5 zł. 

D1^róIn<> koszty manipulacyjne. Po- 
tnv oesras't ulotaił się w oiewiado- 

kierunku. Odszukaniem go zajęła 
l(! Policja.
J KBADZIE2. W poczekalni kasy 

w Będzinie skradziono Izaa- 
^az z gotówką,
Wft ^°nT fuimdiuszu inwestycyjnego na

„Blok” na powodzian M 
wielka wystawa obrazów.

Zrzeszenie ZawodowiytcŁ antystó'’^ IipreeoentacyjnyicŁ ratusza m. Sosnow- 
,plastików Zagłębia Dąbrowskiego ■— J-i- —

„Blok*  urządza wystawę obrazów 
ipod łaskawym protektoratem J. i.W. 
Państwa Staroetostwa Boxów.

W wystawie biorą udział ■członko­
wie MB®okiu“ oraz goście zaproszeni, 
jak rówinież grupa miejscowych arna 
łotrów fotografji artystycznej „świa­
tłocień**.

Wystawa odbędzie się w saladh re-

ca od ■wtorku dnia 20 b.m.
Obnaizy w ilości około 50 zebrane 

pr.z»z zarząd „Bloku11 i zaolfiarowaftie 
do dyspozycji nniejskieigo ko>miteuu 

niesienia1 pomocy (powcdlątanom bę­
dą również umieszczone <nta wystawie 
z nazwiskami olftarodlawlców.

Cały dlochód z wystawy przeizna-' 
czonło na rzecz ofiar doikniętycłi ‘klę­
ską powodtzn.

Ha i
Poprawa w przemyśle metalowym.

■nycih w pierwszych dlnaąieh .paśśdlzier- 
nilka rJb. Walcownie zatrudnia obec­
nie 400 robotników.

Zakłady włókienmiicwe H. Dfetel 
przyjęły do pracy 105 robotnice do 
oididżiału. niictartni i motałni.

Praedfedębiorotwo budowlane H.. 
Wiedłnizaeker przyjęło do praicy 20 ro- 
boiiników, którzy są złataradnieini przy 
budowie gimiaicbu. pocztowego w So­
snowcu. Przy budowie poczty, prowa 
dzonej w ezybkieim tempie pracuje 
razem 90 robotników.

Fabryka K&emiiczna „Gtztohów*  u- 
niernDdhcflniła na nieograniczony ozas 
octorwHŁię, w związikta z Czem dracślo 
pracę 14 robotników.

Przytomność umysłu HHBH
ocaliła młynarzowi życie.

Morderca spod Ząbkowic MMMMI
MIUMMPOTłMMMIM zostanie poddany badaniom psychiatrycznym.

Sprawą absorbującą w ositalnicŁ 
dmiach polic ję powiaitiu. Będizińslkiągo 
jest morderstwo dokonane w nocy z 
5 na 6 b.im. w lesie na ikołonjl Piekło 
koło Ząbkowic. O sprawie tej pisa­
liśmy jraż kilkakrotnie, a ostatnio do­
nieśliśmy o aresztowaniu mordercy, 
któryim je6t bezdomny włóczięg-.a, 
25-letni Wacław Popiel.

Obecnie zdołaliśmy zebrać jeszcze 
garść ciekawych szczegółów o osobie 
zamordowanego i mordteroy oraz o 
wynikach śledlzilwa, które podajemy 
poniżej.

Popiel, imoirderca, pochodzi Iz Za­
głębia Dąbrowskiego, od panu lat jest 
on bezdomnym włóczęgą i karany 
był niejednokrotnie za kradzieże a 
włóczęgostwo.

Właściwe nazwisko zamordowane­
go nie zostało jeszcze ustalone, je­
dnakże poflicja posiada o nim jmż 
talk wiole danych, że sprawa ustale­
nia jego tożsamości jest kwestją naj­
bliższych dini. Pierwsza wersja, że 
zamordowany jest mieszkańcem Za­
wiercia Kazimierzem Klajmanem o- 
kazaila się nieprawdziwa. Jak ustali­
ło dochodzenie, zamordowany pocho 
dzi z okolic Warszawy, a od dłuższe­
go czasu przebywał on na terenie Za 
.głębia Dąbrowskiego. Występował 
on tutaj pod kilkoma nazwiskami i 
zajmował się przemytem oraz kra­
dzieżami. Siedział on nawet w initej 
szych więzieniach. Prawdziwego na­
zwiska swej ofiary nie zna również 
Popiefli, Ibowiemi, jak zeznał, poznał 
on zamordowanego, na dzień rorzed 
zbrodnią-

-BOŻE NARODZENIE ~ 

w RZYMIE 
Pielgrzymka do Rzymu pod Pro­
tektoratem J. Eks. Ks. Biskupa 

W. P. JOZEFA GAWLINY 
organizowana przez Ligą Ka­
tolicką w Katowicach 

21. XII. 34 — 3. I. 35 r.
Katowice-Wiedeń - Riym - Neapol-Flo- 
rencja - Padwa - Wenecja - Katowice.

Cena Zl. 495.—
łącznie a paszportami i wizami. —Licz­
ba uczestników ograniczona. — Zgło­
szenia przyjmują: Liga Katolicka w 
Katowicach, Piłsudskiego 58, Komi­
sariat Ziemi Św. w Krakowie, Ra-

Oszczędzajmy energję.
Zapasy węgla w kopaliniach wyczerpią się 

, kiedńyś, oaiwet i w .tym wypadku, gdy zapo- 
t.nzebotwainie enengji cieplnej me będizie 
wzrastało z roku na nok. Na jratcfomailnaejszo 
wyzyskanie energiji jest zatem jednem a 
najważniejszych aagadtaień gospodarki na­
rodowej. Zakłady TUNGSRAiM. wypuiseczB- 
jąc nową żarówkę TUNGHRAM D na rynek 
pragną wpoać w społeczeństwo zrozumienie 
istoty najwłaściwszej gospodarki energetyce 
nej także i w dlziedzinńe oświetleniowej.

Ne tamkach nowomesmych harówek 
TUNGSIRAM D podawany jest zatem obec­
nie nie tylko idh pobór enengjfi ddlcirrycznej 
w watlaćh. lecz 'również i ilość wydziela­
nego światła w międzynsurodcwych dekalu- 
menacli, oznaczonych skrótem Dlim. Dzięki 
takiemu cechowaniu konsument może -więc 
stwierdzić ma pierwszy rzut oka> ile dana 
żarówka wytwarza enargji świetlnej wza- 
mian za pobrany prąd.

Podtobmie jak wykładm i:lciem dobroci silni­
ka jest ilość zużywanego paliwa w stosun­
ku do wyprodukowanej mocy w koniach 
mechanicznych (KM), tek i miarą dobroci 
żarówki jest jaknajwiększa Mość w dekalu- 
menach (D.lm.) przy jalkmajminiejszcm z;it- 
życiu prądu elektrycznego w waitach (W).

We własnym więc interesie natęży naby­
wać tylko takie żarówki, których spraw­
ność świetlna podana jest wyraźnie w d*e-  
kaluimenach obok zużycia prądu w waittech. 
Gdly na .taranku źarówtki figuruje tylko ilość 
pobieraonego przez nią prądu, mw możemy 
oczywiście należycie ocenić, w jakim stop­
niu emergja elektryczna zamieniona jeet ma 
energję świetlną. Pamiętajmy, że określe­
nie „żarówka oszczędniościowa'1 jest bardzo 
względne i, niepopairte cyfnam:ik bywa czę­
sto tylko frazesem. 6773

Złóż ofiarę
na powodzian

kiMoanasfcu kroków obok miejsca, w 
którem odbywała 6ię libacja.

Okoliczności, w jakich została do­
konana zbrodnia oraz nienormalne 
zachowanie się Popiela podczas prze 
słuchania go, gdy z płaczem przyzna­
wał się do zbrodni, tłumacząc się 
przytem nieŚ5viadomośeią, nasuwają 
przypuszczenie, że Popiel, jest czło­
wiekiem nienormalnym, niespełna 
władz umysłowych. Wskazywałoby 
to, że Popiel dokonał zabójstwa w 
chwili zamroczenia umysłowego, spo 
tęgowanego podnieceniem alkoho- 
lowem.

Jak się dowiadujemy, Popiel zo­
stanie prawdopodobnie poddany ba­
daniom psychiatrycznym i w tym ce 
łu będizie umieszczony w jednym ze 
sapitałi.

Od wyniku ob&erwalcji zależne bę 
dzie ustosunkowanie się władz sądo­
wych do osoby mordercy.

Tragiczna śmierć
W BIEDA-SZYBIE.

Bieda-ezyby znów po-ehłanęly jedno 
życie luidizkie.

Oto onegidaj, gidy 28-Oetiui Ediward Bro 
dzińslki, zamieszkały w Zagórzu, znajdo­
wał się na dnie szybiiku na terenach So­
snowiecki ego Towarzystwa, obsunęła 6ię 
ziemia, grzebiąc go żywcem na głęboko­
ści kiilku metrów.

Zwłoki nieszczęśliwego 'wydobyta i 
przewieziono do kostnicy.
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KR ONIKĄ ZAWIERCIA
Z Obwodu Pow. LOPP.

ODPRAWA INSTRUKTORÓW.
iW diniu 14 bm. odbyła się odprawa in- 

staulkitorów przemysłowych drużyn odka­
żających z poiw. Zawierciańskiego przy 
udziale 21 osób. Odprawę prowadził in­
struktor obwodowy p. Brizozowiskr,-. N-a 
odprawie m. in. poruszono sprawy zwią­
zane z OPLG zakładów przemysłowych. 
W. godzinach między 13—15 odbyły się 
ćwiczenia pokazowe drużyn, odkażają­
cych ina ui. 3 Maja ,i Pomorskiej z uży­
ciem maiterjału gazowego i dymo-t-wór- 
Czego. Całą akcją kierował iinstir-ukt-oir 
Brzozowski. Z ramienia -władz admini- 
stnacyjinyich ćwiczeniom pokazowym 
przylgllądał się p. referent Koliodziejiczylk. 
Ćwiczenia wypadły b. dobrze przy diu- 
żem zainteresowaniu publiczności.

NOWE KOŁA LOPP.
OR-atnio zostały zorganizowane dwa 

fooła LOPP, itj. przy fabryce Hulczyń- 
ski-ego w Zawierciu (członków zapisało 
się 50) i drugie koło w Nowej Wsi, gm. 
-Żarki (członków — 68).
DWUDNIOWY KURS W MYSZKOWIE.

W dniach 6 i 7 bm. odbyt się dwudn-i-o- 
<y k-urs informacyjny w dziedzinie OP 
LG w Myszkowie dla członków rady 
Igjmiinnej, pracowników gminy oraz wszy­
stkich sołtysów i podsołtyisów tej gminy. 
Kursu wysłuchało około 40 osób. Wy­
kładowcą kursu był p. Brzozowski przy 
[współpracy instnuktora I kat. p. Najrno- 
iwicza.

wairzyszenia w Ozę&tochowie w spraw ie' 
przyłączenia wszystkich oddziałów de­
kanatu zawierciańskiego do tegoż okręgu.
X ŚWIĘTO NIEPODLEGŁOŚCI W KO- 
ZIEGŁÓWKACH. Koziegłówki obchodzi 
ły bardfzio uroczyście dzień odzyskania 
niepodległości. O godz. 10.50 zebrały się 
wszyfeiUkie organizacje przed szlkiołą i ze 
szitaindarami na czele, pnzy dźwiękach 
miejscowej orkiestry wyruszyły na na- 
bożeństiwo. Duży kościół wypełniony był 
szczelnie paraf jamami. Po nafeożeńsltwie 
wszyscy uldali się m Płac Wolności, 
gdzie z kopca wygłosił przemówienie ze 
świetlicy p. Ślęzak, ze Strzetoa p, Dyrka 
oraiz deklamowały dzieci szkolne i Sto­
warzyszenie imlłodzieży. Po defiladzie, 
którą plrzyjimował inż. Gśdomski i za­
rząd gm. z kierownikami: szkól, pochód 
rozwiązano. Wieczorem miejscowa szko­
ła urządziła aikademję. na kltórą złożyły 
się: przemówienie, śpiewy chóru szkol-,

ODCZYTY.
Dnia 12 blm. został wygłoszony odczyt 

W Ubezpieczalni społecznej w Zawierciu 
prtzy udiziale 70 osób na temat zagadnie­
nia obrony w dobie dawniejszej a obec­
nie. Odczyt wygfflosił ónstr. Brzozowski.

'Jutro tj. w sobotę zostanie wygłoszo­
ny odczyt z pokazami gaizowemi dila mło 
Idcaeży szkolnej w Mnzyigiliodizie. Odczyt 
będzie wygłoszony w lokalu szkoły o 
godz. 5 popoł.

Pod zarzutem właanasnaa do Łiurtów 
ui tytoniowej Skopika Auiguistiyna w 
Szopieniieaidli, dolkómiameigo w pierw­
szej połowie sierpnia Ł>.t., któremu 
jiprawicy skradłi większą ilość wyro­
bów tytoniowych, znaczków stemipło 
wych oraz pocztowych i rewolwer 
bdgijski wraz z narójaini — przy­
trzymano i odstawiono wraz z donie­
sieniem do dyspozycji władz sądo- 

! wych w Katowicach — 30-letniego 
Witkowskiego Wacława. 2?-letniego 
Marchewkę Józefa, 27-letniego Dzia- 
mę Antoniego i 26-letoiego Bonieckie

X ZARZĄDZENIE WYBORÓW DO RA- ' 
DY POWIATOWEJ. W dniu wczoraj­
szym p. wojewoda kielecki dir. Dziadosz , 
zarządzał wybory do Rady powiatowej 1 
'(Sejmiku.) w Zawierciu. Wybory odbędą 
tóę W naStępuj-ących dlnia-ch i gminach ; 
pow. Zawierciańskiego: dnia 22 btin. gm.i- ' 
ny,: Koziegłowy, Koziegłówkii, Rudnik 
Wielki, Pińczyce i Poraj; dnia 23 bm. 
gtmflny: Mierzęcice., Siewierz, Poręba 
Mirzygłodiżka, Mrzygłód i Myszków; dn.
26 ban. gminy: Rokiit.no Sztlachedkie, Kro-1 
mołów, Włodowice, Żarki i Niegowa. Za-1 
'interesowanie wyborami dość duże.
iX NUMERACJA LIST WYBORCZYCH. 
Z^twnerdizone listy kandydatów przy u- 
Bupelinśaj>ącyich wyborach w okręgu V 
ido Rady miejskiej w Zawierciu zostały 
ponumerowaine następująco: Komitet go­
spodarczej odbudowy miasta • Zawiercia 
(BB) nr. 1, Katolickie ugrupowanie mie­
szczańsko - róboltmicze (Slt-r. Nar., Praca 
i Ch. D.) nr. 2, Jedność robotnicza PPS 
i klasowe związki zawodowe nr. 3, ży­
dowska lista gospodarcza nr. 4, zjedino- 
czeni rzemieślnicy żydzi nr. 5 i zjedno­
czenie obywateli żydów n.r. 6. Glosowa­
nie w V Okręgu odbywać się będizie przy 
ni. Szkolnej 17 w gmachu szkoły powsz. 
mir. 1. Zainteresowanie b. małe. Kaitolic- 
kie ugrupowanie mieszczańsko - robotni­
cze ima obecnie duże szanse na zdobycie 
mandaitu.
X Z ŻYCIA KSM OKRĘGU ZAWIER­
CIAŃSKIEGO. W ub. .niedzielę w lokalu 
kątoffidkiego Stowarzyszenia młodzieży 
w Zawierciu odibyło się zebranie zarządu 
Rady okręgowej KSM okręgu zawier­
ciańskiego. Zebranie zagaił prezes okrę­
gu p. Stanisław Kabała. Po odczytaniu 
protokółu z poprzedniego zebrania, wy- 
brano komisję w>:zytacyjlną spośród diru- 
dhen-i druhów, której celem będizie wizy­
towanie stowarzyszeń w powiecie. Po- 
Btamowiono urządzić w Zawierciu jedno­
dniowy kurs dla zarządów żeńskich i mę 
skich KSM, kltóry odbyłby się w połowie 
grudnia rb., a miałby na celu pogłębia­
nie pracy organizacyjnej w poszczegól­
nych oddziałach i zapoznanie się z no­
wym reguł aminem i zimowym progra­
mem pracy. Szeroko omawiano sprawę 
w-affiki z alkoholizmem. Zarząd- Rady po­
stanowił zakładać koła abstynenckie w 
swych oddziałach. W wolnych wnio­
skach postawów iono zwrócić siedo Sto-. 

ue@o, deklamacje i di wie patrjotyiozne 
isztucaki. Po aikademjS Związetk rezerwi­
stów- .unządiził zabawę tainecizną.
X SADZENIE DRZEW OWOCOWYCH 
W KOZIEGŁÓWKACH. Onegdaj kie­
rownictwo 6izlkoły w Koziiegiłówikaich, 
przy fachowej pomocy iinstirulkltora ogrod 
niczego p. W. Weiresziczaiki, urządziło sa­
dzenie drzewek owocowych. Dzieci kla­
sy 5, 6 i 7 były ma nabożeństwie z drzew­
kami. które poświęcał w kośc-iele i wy­
głosił przemówienie miejscowy prefekt 
ks. Bołesłatw Sokół. Na polu seikollnem 
posadzono 30 Czereśni, 24 griusze i 16 ja­
błoni, raizeim 70 szfauk. W ptezy®z3Wśici bę­
dzie to pięlkiny ogród', założony przy po­
mocy imaterjalne-j Wydziału powiatowe­
go w Zarwierciuu agronoma okręgowego 
Tow. ortg. i Kółek roOiniczycŁ p. Słociń- 
slaiego, instruktora p. Wereszczakti i za- 
rzą/diu gimiminego, ttdtónytm kleroiwniictwo 
ezIkoŁy ekftada serdeczne pottfeaęikowainde.

Jaik wctzoFaj nadimieniaJl.iiśmiy', Adiatm 
Siuda, bobańer sensacyjimej (kradzie­
ży aiufia imaigiaiiracikiego w Dąbrowie, 
został po kiłikiuigiodzinin.ej edkapadlzie 
zatrzyimaoisy przez połfiieję w Ollkutsiau. 
Siiudę wraz Z’-a)utoin sprowadzono spo 
wrotem do Dąjbrowy, a wcizoraj Siu­
da oddany został do dyąpoizycji sę­
dziego śledczego, który (polie-ciił osa­
dzić go w więzieniiu dio czasu wyda­
nia decytzji^ipwzeiz (prokuratora. Siudia 
zaprzecza, jakoby zaimfi&rział ukraść

Sosnowieccy włamywacze 
■HHSBHMI na występach w Szopienicach.

Echa kradzieży 
b auta magistrackiego.
auto, twierdiziąic, tźłe cłuciiał tydiko od- 
wiienłzić narzeczoną we Lwowie i po 
ipowr-oci-e 'anto zwrócić.

Samochód slkutikiem wipadtatocia do 
rowu pod Sbrzeimtiesiziyiciami jest nieco 
msizikodzjoiny, są ito jednafk drobnie u- 
szikodzemiia i anto zdofline jest do jaz­
dy. Sprawa Ikraidzieży aiuitia wyw-ołała 
§łporo wesołości, no i dzidki niej 
oprawca prędzej będzie mógł dostać 
się dio zaikładiu leczniczego.

go Kazimierza — wszyscy z Sosnow­
ca.

Skradziony rewolwer siptrawcv 
sipnzedailli za 40 zł. — ndejalkiej. G. 
Teołfiili ze Sosnowca, której rewolwer 
odebrano i zwrócono iposzflq’odowa- 
nemu.

Wtolkta. dafltezycih dochodzeń spraw­
com udowodniono rówmiteż włamanie 
do biura firmy Jacobson w Szopieni­
cach, przy ul. Towarowej i kradzież 
800 zł., oraz włamanie do ibniuira Prtzy- 
mmsowego Cechu Blachairzy i Instala­
torów, -gdzie skradli 200 zł.życie GOSPODARCZE

Kronika gospodarcza.
SS*  OLKUSZA

PANEUROPEJSKA KONFERENCJA GO­
SPODARCZA. W czasie od 22 <to 24 bm-. 
odbędzie się -w gmachu dawnego parlamen­
tu w Wiedniu -trzecia z nzędlu paneuropej­
ska komPe-re.ncja gospodarcza pod honioiro- 
wem przewodnictwem b. premjena finain-cu- 
skiego Józefa Caill-aus i kanclerza związ­
kowego Austrji dira Schuschnigga. Praed- 
miotem obrad' ikoniferen-cji będizie sprawa- 
powoliainia db żyda związku państw europej­
skich łącznie z !kotonj<runi, któryby miial 
charakter piątego wielkiego dbnzaru gospo­
darczego ipoiniiędzy obszarem brytyjskim, i 
rosyjskim z jedmłej, a amerykańskim i 
wschodnio - azjatyckim z'drugiej stromy. 
Konferencja zajntie się również spraiwą o- 
chiTony rynków europejskich przed zalewem 
tanich produktów -roknaczych i przemysło­
wych knaijów pozaeuropejskich. W konfe­
rencji wezmą -udział -Inczmii wybitni ekono­
miści, finansiści i-pohtyicy.

RZEMIEŚLNICY O PODATKU PRZEMY­
SŁOWYM. Cechy rzemieślnicze opracowały 
projekt memorjlału w sprawie reformy po­
datku przemysłowego od obrotu. Zdaniem, 
organizacyj rzemfiCślniczych ryczałt podat­
ku obrotowego wtaien być utrzymany z wy­
jątkiem opodatkowania, warsztatów rze- 
imieślinaczych, wędliniarskich, piekarskich i 
cukierniczych, gdzie, wskutek silnych wa­
hań konsumcjii, obroty ulegają ciągłym 
zmianom. Pirzy wymiarze podatku przemy­
słowego za rok 1934 rzemieślnicy _ proponu­
ją aby obliczono go według średniego obro­
tu za tata 1930 i 1951, zmniejszonego o 50 
proc., gdyż w ciągu ostatniego 5-loda obro­
ty warsztatów: rzemieślniczych zmalały o 
połowę.

ZNIŻKA CELNA NA ŚLEDZIŁ W Dzien­
niku Ustaw ogłoszone zostało rozporządze­
nie ministra skarbu o zniżce celnej na śle­
dzie. Na podstawie tego rozporządzenia śle­
dzie solone w półbeczkach, sprowadzane 
przez porty polskiego obszaru celnego, po-

od pól-boczki. Roepoirządżenfe weszło w. ży­
cie z dniem ogłiaszon.ia z mocą obowiązującą 
od! dnóa 30 października -r.lb. db dińa 31 
grudnia r.fb.

RUCH W GDYNI. W ciągu października 
br. zawinęło do portu gdyńskiego i wyszło 
zeń na morze ogółem 771 statków o łącznej 
foj.eminośoi 734.770 ton, z czego przyszło 380 
statków o pojemności 558.500 ton, wyszło zaś 
591 statków o pojemmiości 576.200 ton. W po­
równaniu z ubiegłym miesiącem bander® 
ipolśka wysunęła się na trzecie imiejece, duń 
ska zaś na. czwaote. Bandery szwed-zka i mic- 
miecka utrzymały się ma poprzedtaim pozio­
mie. Średini tonnaż statku zawijającego do 
Gdyni wyniósł 945 ton, przyczem średnio 
przebywało jedmocześnic w-porcie 39 statków 
przy średnim, postoju 65j,7 godzin.

RYNEK KONFEKCJI W przemyśle kon­
fekcyjnym zauważyć się dato ostatnio zwięlr 
szen-ie obrotów w związku ze sprzedażą w- 

■ warów na sezon zimowy, natomiast równo­
cześnie nastąpito w tym przemyśle osłabie­
nie ruchu -wobec ukończenia intensywnej 
fabrykacji artykułów jesiennych i zimo­
wych i wejścia fabryk w okres mńędzyse-zo- 
jM>wy. Warunki płatności dio<znaly -pogon'ze- 
n.ia, odbiorcy wymagają kredytów sześcio­
miesięcznych. Poza-tem przemysł skarży się 
na zwiększony napływ protestów wekslo-

W1ZR0CT ZAMÓWIEŃ SOWIECKICH W 
STANACH ZJEDNOCZONYCH. Donoszą z 
Nowego Jor,ku, że tamtojsize sowieckie przed 
stawicielstwo handlowe udzieliło Stanom 
Zjednoczonym w ciągu pierwszych 9 miesię­
cy r.b. zamówień na ogólną sumę 8.66 milj. 
dal., wobec 5.18 undilj. dolarów w odpowied­
nim okresie poprzedniego -roku. Zamówienia 
na same .tylko środki komunikacyjne, a więc 
samochody, samoloty, lokomotywy, wagon.) 
kolejowe etc. wyrażały się cyfrą 4.75 miljn. 
dolarów, wobec 121 milj. w 9 miesiącach 
•1955 r.

dlegają cłu zuiżoaeiw tg wysokości «*  fciPOiSCKŁ CUKRU. W

Cukrownie polskie wysłały ®a rvi , 
wnętrzny w październik u rjb : • lek "'<■ 
wszym miesiącu nowej kemp^to 
ogołem 24.156 ton cukru wartości c-it , ” 
lego, wobec -21/jOI ton w naźetoo’ u 
1955 r. Oznacza do wzrost wysyłek ifS" 
Zagranicę wywieziono w paiazietAto ■- 
19.018 ton, gdy w odpowiednim 
1953 r. tylko 16.096 ton. m-r«>ącu

GIEŁDA ZBOŻOWO-TOWAROWA.
Pszemi-ca jama czerwona szklista

19.50—20,00. Pszenica jednolita 742 e i ,,5“' 
—19.00. Pszeniiica zbierania 751 g-1 lrliLlo’0 
Żyto I st, 70 g-1 14.00—14.50. żvto I 
g-1 15.50-14.00. Owies I st. (niezade-667 
497 gd 16,00-16.50. Owies II «Ł 
deszczoiny) 468 g-I 15,00—16.00. Owies 
(zadeszczony) 438 gd 14.50—15,00. Teczm^ 
.broiwarmy 689 g-1 19.50—24.00 feS?-n

—16.2?. Teczmien 620.5 e-1 ińsn_ <z'L.

?a.t, i-d o_4ź’

—to.20.. Jęczmień <20,5 g-1 15.5O_i6.oo 
raniaka ijaidlalme z£5—5.50. Mak miehwT
45,00-^6,00. Mąka pszenna gat. I-B 
31.00—55.00. Mąlka pszenna gat. I-C a_«., 
29,00—51,00. Mąka pszenna gat. I-D 0—fon/ 
27,00—29,00. Mąka pszenna gai. I-E 0—65’/ 
25,00—27,00. Mą.ka pszenna gali. II-B 20—f>w 
25.00—25,00. Mąka pszenna gart. I.I-D 42=Mo/ 
22.00—25,00. Mąka pszenna gat.. II-F 55—650/“ 
21,00—22,00. Mą.ka pszenna gat II-G 6o 
20,00—2.1,00. Mąka pszenna gaf. IIJA 65-2 
7O®/o 15,00—16,00. Mąka żytnia I gat. 0—5W 
24,00—24.50. Mąka żytnia 1 gat. 0—65% 25 on -8350. Mąk. Sytnii 11 g..?
ku żytnia razowa 17.00-19,00. Mąka żytwa 
poślednia 14,00—15.00.

KONKURS
NA PRACE PRAWNICZE.

Rada Naczelna Związikiu Aipkkanltów 
Zawodów Prawniczych Rzeczypospoliitej 
Polskiej ogłosiła konkurs na prace praw­
nicze, który odbędzie się pod protekto­
ratem ministra sprawiedliwości.

Konkurs Obejmie prace w dziale prawa 
karnego, prawa cywilnego oraz prawa 
handlowego. Za najlepsze prace w każ­
dym z -trzech działów przeznaczone 6ą po 
3 nagrody pieniężne: pierwsza nagroda 
zł. 250, druga — 150zł., trzecia — 106 zł. 
Tematy prac są następujące: w- dziale 
prawa karnego — stosowanie środków 
zabezpieczających, ochrona cz»i w pol­
akiem ustawodawstwie karmem, wpływ 
kryzysu gospodarczego na przestępczość 
w dziale prawa cywilnego: pożyczka pie­
niężna w świetle Kodeksu zobowiązań 
(z uwzględnieniem ustaw związkowych), 
ochrona wierzyciela w Kodeksie zobo­
wiązań, skultlki poręczenia nietsolidairne- 
go; w dziale prawa handlowego — księ 
gi handlowe jalko dowód, kupiec reje­
strowy w świetle kodeksu handlowego, 
sprzedaż na raty. Plraca nie może prze- 
kiraczać 25 stron, pisma- maszynowego o 
podwójnym wieTStzu, na papierze ^poda- 
niowym1*.  Prace powinny, być opatrzone 
w godło, nazwisko i adres autora załą­
czyć należy w kopercie zaopatrzonej w 
to sarno godło. Prace na konkurs nadsy­
łać należy pod adresem p. Jerzego Wie- 
lowiejskńego, Warszawa, Smolna 26-29 
w termalnie do 1 stycznia 1935 r.

X KOSZYKARSTWO, JAKO NOWE 
PRZEDSIĘBIORSTWO. W tych dniach 
odibyło się w Magistracie m. Olkusza 
branie pod przewodinictweni burmistrza
Majewskiego, w obec-nolści pp. kierowni­
ka sżkoły powsz. Noconia, ogirodtaiew- 
miejskiej Wailotkówny i- sekretarza pow- 
Fiundus-ziu Pracy Podworskiego, na Wo­
rem omówiono prowadzenie koszyk a r- 
sitwa pirzy szkole powsz. nr. 1 i św1'61' 
liicy dla beznotbotnych. Kursy koszyka1 
stiwa odbywałyiby się narazie 5 .razy w 
godniiu tytułem pewtnej próby, pocae® 
przys-tąpionoby do przedsiębiorstwa 
większą skalę przy pomocy Fundusz11 
Pracy. Narazie wikliina- do wy roto 
szyków użyta będzie z terenów miejska 
pod Olkuszem.
X ODCZYT. Onesdaj wllbyl SM « »”"■ 
dze odczyt na temat' -walki z SlrUZ' p0 
wygłoszony przez dra Kiciarskiego- 
odczycie, zebrami: postanowili w naji 
szyim czasie założyć w Minodze oc<izn 
T-«wa przeciwgruźliczego.

Prosimy naszych zamiejscowy^
i miejscowych
P. T. Prenumeratorów 

o regularne wpłacenie prenuffl®r 

za LISTOPAD 1934J;
WiMBitiłlll JtlfflU W**®*

Rokiit.no


Jtt. M5. KURJER TURYSTYCZNY ?.

ffychodźtwo a zagadnienie turystyki,
jfcfrfadem Polskiego Biura Podróży s 

rMfi1' ukazała się propagandowa hro- j 
' ra p. t. „Wylchodżtwo a zagadnienie t 
j^styki i podróży do Polski *.  Autor, < 
"*̂foosa  Dziekiomski, dyrektor „Orlbd- t 

głnszinie ji przekonywująco udowa- I 
.iż turystyka w Pofece winna zająć s 

jaśniejsze miejsce, niż dotychczas.
Francji w latach pomyślnej konju- 1 

jjjjry gospodarczej (r. 1929) turyści po- c 
Ljfawili 3 i miljaitda złotych, we 1 

— miljonów, w Szwaj- s 
_  pół miljarda, w Ausltrji — 400 j 

**»*•,  . j ■
dalece turystyka zaczyna' domino- j 

wać w giospodarozem życiu państw, do- 1 
rołffl falkt, iż zagadnienia te dbają się co- . 
r8z bardziej integralną częścią fralkta- 1 

,i umów handlowych między państwa < 
mi, jak np. międizy Poieką i Au&trją. 1 

Oprócz znaczenia .propagandowego dla t 
każdego kraju, turystyka umożliwia „od- 1 
mrażainie" kapitałów eksporterów w tych f 
państwach, gdzie og.ramiczenda dewizo, < 
{ęe wniemożliwiają, wzgfl. utrudniają nor 1 
natae rozraichunk: pieniężne.

Nic więc dziwineigo, że zrważywsizy to ś 
Kszydko, każde państwo stara się zapo- i 
mooą odpowiedniej propagandy lub u- 1 
mów wzajemnych przyciągnąć jaknaj- 1 
większą ifość turystów. 1

W Polsce ikillka lat temu sprawy owe ; 
nie mogły być szerzej u wizgiędniane. 1 
„Nie było bowiem ani odpowiednich 1 
ludków komiuinikaicyjnyeh, ani pomietsz- ( 
ożeń, ani zorganizowanego aparatu tech- f 
niozmego do obsługi wycieczek. I

Dziś wszystko radytkallmie się zmieni- < 
fo. Pizcdewszystkiam koleje, które obec­
nie — śmiało rzec można — należą do ' 
rzędu najlepszych i najsprawniejszych ■ 
w Europie. Poliskie wagony, kursujące ( 
iramzytem przez inne państwo, cieszą się 
zagranicą największą frekwencją podróż , 
nych, a nasze .parowozy 6ą eksportowane 
do krajów naszego kontynentu (Bułgar­
ia), a nawet zamorskich (Algier).

Rozwinięta jest rówinież komuinilkafcja 
MtoibttSowa, która uzupełnia kolejową. 
W roku bież. Polskie Koleje Państwo­
we przejęły komunikację autobusową na : 
Całym obszarze państwa.

Jednakże koleje i outobusy nie wyczer 
pują wszystkich możfliiwości w dziedzi­
nie komunikacji tmrystycanej. Mając ol­
brzymią emigrację zamorską, trzeba się ■ 
było liczyć z komieczinością obsłużenia 
jej własmcm.i statkami. Stąd też w 1930 
t powstała linja okrętowa Gdynia — 
Ameryko, kltóra. posiada takie piękne 
statki, jak „KośC insTko'', „Pułaska* 1 i „Po- 
ioma‘. W ciągu ictZterech ostatnich lat 
przewieziono około 33.000 osób, nie licząc 
ostatnich wycieczek w związku z H-giim 
Światowym Zjazdem Polaków z Zagraiwir 
CY- Linja zaś Poidko-Palesttyńeka prze­
wiozła z Konstancy do Haify i Jaffy po­
nad 14.000 osób.

Ostatnio Polska zamówiła diwa nowe 
wielkie transatlantyckie statki w etooz- 

Cantieiri, Riuiniii deffAdriartico we 
Włoszech. Statki te będą otefflugiwiały tak 
M I>ańs(-wa bałtyckie i skandynawskie 
®raz Rumumję i ćzechosfowiaicję na linji 

dynra—New York—Ha!lifax (Kanada), 
“ozatem statki towarzystwa okrętowe- 
„Żegluga Pólteka**  i „Polsko - Bryityj- 

>eg» Tow. Ok.ręlowego* 1 kursują mię- 
portami na morzu- Bałtyckiemu i Pół- 

■Weim.
Olbrzymie znaczenie dla rozwoju na- 

yJ ^turystyki posiadają Lin je Lutnicze
• sdzie regularność wzrosła w 1933 

,rekordowo do 97°/o, przy 5.000 km. li- 
'1 lotniczych. Skrzydła polskich samolo- 

ww_ docierają Ryg-;, j Talflana, do
0.'.°®’ B™a i Wiednia, do Bukaresztu, 
j i Salonik. Beizpieczeńsltwo na Pol- 

wh Linjach Lotniczych jesit najwi^k- 
w- eatej Europie.

w Polsce wysoko stoi lotnictwo tu- 
dowodzi dwukrotne nasze zwy 

^wo w Challonigeu 1932 i 1934 oraz 
batonów kulistych o puhar 

1934011 " bennetta w 1933 (Ameryka) i 
r. w Warszawie.

stos 31116 z irozwoj'e'm komunikacji do- 
^''ano i teren do potazeb turystyki, 

^.^kresie schronisk turystycznych, do- 
tan « r^P^^ubowych i ścieżek turysify- 
s,en ™ I>QIC2yniono w Polsce znaczne po- 
Kr'a^' ^awdizięczamy to Towarzystwu

v kiemiu oTaz Polskiemu Związkowi1

'“'esit-TA hotpki.rsfwa u na® t>. Dziekoń-

ski zalicza, do bolączek C stwierdza, że 
posiadamy niedostateczną ilość 2 i pół 
tysiąca hoteli z 35 tysiącami pokoi, pod- 
cizaB gdy np. Gzeehosłowacja posiada 100 
tysięcy pokoi. Rówinież i te hotele, które 
posiadamy, częstokroć nie stoją na wy­
sokości zadania.

Począwszy od 1932 r., kiedy przy Mim. 
kumnrnikaicji Stworzono specjalny Wy­
dział Turystyki ogólnej, sprawy te wesz­
ły na realne tory. Równocześnie towarzy­
stwa turystycznie połączyły się w jeden 
związek.— Związek Polskich Towarzystw 
Tanrysrtyczn.ych, który pracuje nad nozwo 
jem całokBztałlta zagadnień turystycznych 
Dokonano reorganizacji Biura Podróży 
„Orbis1*,  kóre znajduje się pod kontrolą 
Ministerstwa Komumikaicji. „Orbis*  jest 
obecnie własnością P. K. O. Oprócz ce­
lów handlowych ma rówinież za zadanie 
uozwój turystyki wewnętrznej. „Orbis" 
posiada swe placówki w Paryżu, LiMe i 
Strasburgu, w Brukseli, Liege i w Wie­
dniu. Ostatnio stworzono placówkę w Ber 
linie i w Nowym Jorku.

Należy zatem spodziewać się, że tury­
ści obcy będą odwiedzać kraj nasz co­
raz liczniej. Polska bowiem .posiada ta­
ką różnorodność krajobrazu, strojów i o- 
byczajów ludowych, atrukcyj łowiec­
kich i sportowych, jaką może się wyka­
zać tylko niewiele państw w Europie. 
Huouilszczyzna, Polesie, jeziora i lasy Wi- 
leńszozyzny i Suwaltezctzyzny, okokoe 
Ojcowia, Pieniny i Tatry, a wreszcie na- 
size wybrzeże morskie — dostarczają o- 
gromnej i wszechstronnej skali wrażeń 
dla każdego turysty i podróżnika**.

O ile chodzi o naszą emigriaicję, to ze 
wizględu na pamnjąc.y kryzys-, rtiwh tory-

Kajakiem do minaretów.
Z Wilna do Stambułu i Konstantynopola.

Kajakowcy (nasi mie poprzeatają już na 
włóczędze po na6®yich rzekach i jeaio- 
ratchi, lecz szukając szerszych przestwo­
rzy i szlaków wodnych przebijają się 
hen do morza Bałtyckiego i Czarnego. 
Ponadto mamy coraiz więcej fanatycz­
nych wpnoit (Zwolenników kajaka, dla 
których sport ten je&t już nietylko przy­
jemną rozrywką, lecz wprost pPlraeibą 
żytcia. Są to zawołani włóczędzy, miłują­
cy nadewlszyHtko swobodę, słońce i wo­
dę i z t nudnością dający się zatrzymać 
wśród murów miiast. Kajak — w dodat­
ku jesizcizie żaglowy dający możność po­
ruszania się bez większego zmęczenia po 
dużych przeslirzeniaich jest jakby stwo­
rzony dla włóczęgi. Do liczby takich 
włóczęgów kajakowych w wielkim sty­
lu należy autor książki wydanej przez 
Główną Księgarnię Wojskową, p. i. 
„Kajakiem do minaretów* 4 dr. Wacław 
Korialbiewicz, były lekarz Daru Pomo­
rza. Traktuje ona o dwóch (kolejnych 
wyprawach, które razem złożyły się na 
przebycie szlaku Pofeka — Alteny.

Pierwszą wyprawę autor rozpoczął z 
Widna do Nowego Targu kolie ją, sltąd ka­
jakiem pirzez rzekę Orawę, Wag, Duna j 
do .moiiza Czarnego, morzem zaś do Stam­
bułu. Wyciecizka wyruszyła w sześć osób 
jednak tylko z jedną z niich dotarł autor 
dó Komtsitamrtynopola. Wrócili' następnie 
koleją, pozosltaiwiiając w Stambule kajak.

W drugiej wyprawie autorowi towa­
rzyszyła jedna z koleżanek z lat uniwer­
syteckich pnzycizcm z Wilna do Konstan­
tynopola jechano koleją, stamtąd zaś do 
Aten kajakiem. Obie wyprawy obfitowa­
ły w mnóstwo przeżyć, wrażeń i przy­
gód. Bywało i talk, że groziła im śmierć 
i tak — że cierpieli głódt, leOz bywały i 
sytuacje komiczne, wesołe, lub wprost 
zachwycające.

Ciekawe wycieczki,
Zbliża się zimowy sezon tuirytsityczny i 

okres feryj świątecizmych — to też wiele 
osólb już obecnie układa swe projekty 
jaknajprzyjetminiiejszego spędzenia czasu 
wybierając się na krófeze łub dalsze wy- 
cieozki- tyrystyczne.

Dla tych, co pragnęliby ten czas spę­
dzić na południu, podajomy, iż organi­
zuje się kilka atrakcyjnych wycieczek 
zbiorowych zagranicę, dających możność 
swędzenia szereem dni na południowych

styczny zmalał. W 1933 r. na 9 zapowie­
dzianych ‘wycieczek do Polski doszło do 
slkUllkń tylko jedna — harcerska. Z kra­
jów cutiopejskiich w tym toku Polskę od­
wiedziło około 3 tylsiąto Polaków.

Jak na 8-miiljonową Polonję, jest to 
bardzo mało. Jeist jednakże uzasadniona 
nadzieja, że sytuacja niebawem zmieni 
się na lepsze. Turystyka ó podróżowanie 
zostały udostępnione szerokim warstwom 
ludności i nie są już luksusem. Potania­
ła stopa życiowa, obniżono wydatnie ce­
ny biletów na kolejach, szczególnie dla 
grup wycieczkowych.

Eprawą propagandy turystyki do Pol­
ski wśród emiigwacji zajął się H Świato­
wy Zjazd Polaków z Zagranicy. Słusznie 
wychodzono bowiem z założenia, iż „sta­
ry kraj“ nietylko trzeba wesprzeć maiter- 
jalnte. Chodzi również, o 'utrzymanie kon 
taktu z Macierzą, aby utriwalić .więzy na­
rodowe i rodzinne, „co jesit przecież naj­
skuteczniejszą bronią przeciwko wyna­
rodowieniu'*.

Pamiętać głównie należy o milode,m po- 
kofeiniu emiigiralcjd, k/tóte Polski jeszcze 
nie widziało.

Rodacy nasi, pnzyjeiżid zając do kraju, 
po powrocie są u siebie najlepszymi pio­
nierami naszej propagandy.

Dlatego też aiuitor broszury na zakoń­
czenie zw-naca się z gorącym apelem do 
Polory i Zagranicznej, aby jaknaj częściej 
i jaknajflio2miej odwiedzała swoją stara 
Ojczyznę.

Całość wspomnianej broszury wypad­
ła ciekawie i przekonywująco. Napewrno, 
dostawszy się do rąk nodaków za kordo­
nem Łub oceanem, przyniesie pożądany ( 
efekt. Jan Żelewski

Dr Korabiewiicz jesit nietylko kajako­
wcem i żeglarzem, le<cz również dobrym 
poetą i pisarzem o bujnym tempeiramen- 
.cie, czułej wrażliwości i dużem poczuciu 
humoru. Dlatego stać go i na sentyment 
i na cięltą ironję. W toku opowiadania 
o podróży i przygodach wplata on mnó­
stwo opisów krajoznawczych, spostrzeżeń 
i anegdot, sypie spostrzeżeniami złośliwe 
mi między spostrzeżeniami fachowea- 
żeglamza, umie oddać napięcie tragicznej 
sybualcji, by potem roześmiać się z przy­
krej przygody, gdy już przeszła. Trzeba 
przyznać, że książka di. Korabiewicza 
jest niępośledniem zjawiskiem w dizie- 
dizmnie pamiętników talk, jak niepowsze­
dnimi typem jest sam autor - włóczęga. 
,/Kajakiem do minaretów" pisane było 
już ,/na wsiadanem". Czekał już mowy 
kajak, sporządzony na podstawie wszel­
kich doświadczeń autora i dostosowany 
do podróży dalekomorskich.

W chwili, @dy książka omawiana uka­
zuje się na pólkaich księgarskich, bielą 
się już nowe żagle kajaka dlr. Koraibie- 
wiioza na morzu ŚródizieminCm popycha­
jąc łódź na wschód1. Nowy szlak włóczę­
gostwa rozpoczął autor tym razem szlak 
gigantyczny Kołomyja — Szanghaj — 
wespół z żoną, projektując przebycie go 
w ciągu dwóch lat. Czy mu się uda? 
Szlak prowadzi wzdłuż wybrzeży pu­
stynnych luib zamieszkałych, przez zdzi­
czałe plemiona, pozatem nieprzewidzia­
ne sztormy pnzy przeskokach zatok i 
międizywyspowych o rozpiętości 40 kilo­
metrów, groźba braku wody i żywności 
— jedlnem słowem to wszystko, co dziel­
na para że.gfliamzy pokanać musi', budzi 
niepokój życzliwych. A tych nie brak 
w kraju dla dzielnego pioniera naszego 
żegłamstiwa sportowego i dlatego życzy­
my mu z całego serca „dobrego wiatru1*.

morzach i lądach.
Pierwsza taka wycieczka wyrusza pod 

hasłem „Boże Narodzenie w Betkom**  dtn. 
18 grudnia hr. Wycieczka ta przejedzie 
z Konlsitanzy polskim statkiem JPołomia1 
do Ziemi Świętej, gdzie zabawi cały o- 
fares Bożego Narodzenia, zwiedzając do­
kładnie wszystkie święte miejsca i biio- 
rąc udział we wszystkich katolickich u- 
loezystoślciaich. W drodze powrotnej wy­
cieczka zwi«d» Ateny ó Konstamtyinowl

j powróci do kraju w diniu 2 stycznia.
Druga wycieczka wyirusizy z Kartony ile 

w dniu 3 stycznia do Rzymu, zwiedzając 
zarazem Padwę, Wenecję, Neapol, Pom­
peję, Capri ó Sorrento. Wycieczka ta bę­
dzie przyjęta na specjalnej andjencja 
przez Ojca Świętego.

Nadto w przygotowaniu jest ciekawy 
„Alpejski Raid Narciarski1 rówinież w 
okresie świąt Bożego Narodzenia.

Wszyscy interesujący się wymienione- 
mi powyżej wycieczkami winni zwrócić 
się do Biura podróży WAGON6 - LITS 
COOK w Katowicach,' ul. Dyrekcyjna 
9, gdżite Otrzymają informacje.

Z Tow. Krajoznawczego
ZAGŁĘBIA DĄBR.

Zarząd PÓlskiego T-wa Krajoznawcze­
go oddział Zagtłęlbia Dąbrowsk ego po­
daje do wiadomości swych członków i 
sympatyków, że w dniu 18 bu. o godz. 
11 rano odbędzie się zwiedzanie Muzeum 
geologicznego w państwowej szkole gór*  
niczo-hurtniczej w Dąbrow'e.

Oprowadzający, p. dr. Adaim Piwo 
war, wygłosi króltką prelekcję pnzed o- 
bejrzeniem zbiorów, -w której omówi 
skarby mineralne Polski, poczem zade­
monstruje okazy mineralne, wśród któ­
rych znajdują się b. cettne minerały.

Zbiórka uczestników o godz. 10.45 na 
placu Żwirki w Dąbrowie, poczem wy­
marsz do szkoły górniczej.

Drzewo mamutowe
CIEKAWY OKAZ FLORY

W HALLEROWIE.
Prócz Pucka, jedną z piękniejszych 

miejscowości jest na połskiem wybrzeżu 
Wielka Więś — Halllerowo.

Najpiękniejszą osobliwością flory pól*  
wyspu jest drzewo mamutowe,. wspania­
ły okaiz, mało znany w kraju. Znajduje 
się on w szkółce leśnej, tuż obok totnu 
kolejowego, obok rozmaitych drz&w igla­
stych.

Okaz ten, dotychczas uważany za te 
ję, należy do gatunku odmian cypryso­
wych. Wiek jego ściśle określić trudno, 
w każdym razie jest to oka® młody. li­
ci erpiał on bardzo w czasie ostrej zimy 
w roku 1928, teraz jednak powrócił już 
do normalnego stanu i zaczyna na nowo 
wypuszczać pędy.

Krajem macierzystym drzewa mama 
towego jest Kalaformja, dOchodżi ono 
tam do 120 mitr, wysokości i 16 mtr. ob­
wodu. W Polsce znajdują się tylko czte­
ry okazy, jeden właśnie w Hallerowie, 
diwa- w Poznaniu i jeden w Kłonoinie pow. 
morskiego.

Cenne malowidła
W KOLEGJACEE ŁOWICKIEJ.

Dzięki inicjatywie Ks. Kardynała Ko­
kowskiego i ofiarności Kapituły Łowic< 
ki ej, oddane zostaną do .restauracji cenne 
obrazy z kolegiaty w Łowiczu.

Jeden z tych obrazów, znacznych roz­
miarów, przedstawia króla Jana Kazi­
mierza z żoną i dworem, składającego 
hołd św. Wikltarji w kaplicy, poświęco­
nej tej świętej w kolegjacie towicknej. 
Obraz ten, tworzący zespół portretowo 
ujętych postaci, budzi ze stanowiska hi­
storycznego szczególne zainteresowanie. 
Król Jan Kazimierz w kompozycji przed­
stawiony jest nie w peruce i w cudzo­
ziemskim stroju, jak to widzimy w dzie­
siątkach portretów, ale w stroju polskim.

Jedynie Wilanów posiada portret kiró- 
lai, odpowiadający całkowicie postaci Ja­
na Kazimierza z obrazu z Łowicza. O- 
braz jest dziełem niewątpliwie polskiego 
mistrza j pochodzi z ostatnich lat pano­
wania Jana Kazimierza.

Prócz tego obrazu Kapituła Łowicka 
oddaje do odnowienia tezy wielkich roz­
miarów kompozycje (4x6 m.) malowana 
olejno na płótnie, a zawieszone nia ścia­
nach preabiiterjum. Obrazy te odnoszą 
się do życia N. Marji Panny i przedsta­
wiają: Narodziny N. Marji Panny, Ofia­
rowanie w świątyni i Nawiedzenie. Są 
to bogate kompozycje z mnóstwem posta­
ci, traktowane rodzajowo. Ze stanowiska 
stylu i właściwości ikonograficznych są 
to zabytki wyjątkowego znaczenia. Wpły 
wy malarstwa flamandzko - holender­
skiego zespalają się w tych obrazach z 
oddziaływaniem tiradycyj sztuki wenec­
kiej. Wszystkie tuzy obrazy są dziełem 
tego samego mistrza, który wykonał je 
około połowy 17-igo. wieku. Być możę, że 
restauracja pod warstwą późniejszych' 
przemalować odkryje nazwisko twórcy 
tych nirAwWd,
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WRĘCZENIE NAGRÓD ZWYCIĘZCOM LOTU AUSTRALIJSKIEGO.
Książę' Gloucester wręcza nagrodę Scotowi i Blankowi — zwycięzcom w łacie Londyn 

— Melbourne.

Inżynierowie badają przez lupę wierzchołek pomnika Waszyngtona w Waszyngtonie czy 
nie nastąpiło jakieś uszkodzenie. To e:<- nazywa sumienne konserwowali i <• arcy^aet 

sztuki...

PROGRAM RADJOWY
WESOŁA PIĄTKA.

Najmłodiszy z zespołów -wokalnych „We­
soła piątka” odlśpiewa przed mikrofonem 
lwowskim w dniu H7 b.m. o godz. 20 (sobola) 
kilka piosenek Lipczyńskiego. Program or­
kiestrowy pod1 dyrekcją Nawrota nadawany 
będzie z Warszawy.

JÓZEF WOLIŃSKI W POŁSKIBM RADJO.
W koncercie popuilainnym warszawskim w 

dlniu 17 b.m. o godiz. 21 wystąpi jako solista 
znakomity artysta poznański Józef Woliński 
(tenor). Artysta odlśpiewa szereg. airyj i pie­
śni Dełibes‘a, Masoagni‘ego, To®ti‘ego i Cur­
tisa. ■ . I .

ZUZANNA RABSKA PRZED MIKROFONEM
Znakomita pisarka polska Zuzanna Rab­

ska >w dniu 17 bm. o godz. 19.20 opowie słu­
chaczom o Nieszawie, którą się spotyka po 
drodze jadąc Wisłą z Warszawy do Gdań­
ska. Mała ta nadlwiślańska mieścina, schlud­
na czysta, ale uboga ma w sobie jakiś urok, 
który przyciąga oko i serce podiróżniitka.. Ma­
lowniczy obraz Nieszawy wraz z rysem hi­
storycznym znajdą wszyscy w prelekcji p. 
Zuzanny Rabskiej.

„UŚMIECH LWOWA" — 
SŁUCHOWISKO DLA DZIECI.

Kornel Makuszyński żywi głęboki senty­
ment dla Lwowa. Gdy powstał zamiar opra­
cowania dla Radja jednego z jego utworów 
i nadania go .w formie słuchowiska dila dizie- 
ci pt. „Uśmiech Lwowa", znakomity^ pisarz 
wyraził życzenie, by słuchowisko o Lwowie 
realizowane było przez lwowską . rozgłośnię. 
To też nie skądinąd, lecz ze Lwowa usłyszą 
młodzi słuchacze o dziwnych przygodach 
warszawskiego dziecka. Michasia — -istoty,' 
który wezwany tajemniczym listem powę­
drował w świat, szukając miasta w którego 
bramie „Lew stoi, więc go nigdy źadlna moc 
nie ztarnie”, znalazł we Lwowie opiekuna 
i pokochał serdtecznie to miasto. Piękne to 
słuchowisko, opracowane przez Małgorzatę 
Sterbównę, reżyserowane przetz Adę Artzf, 
nadane zostanie w sobotę, dnia 17 b.m. o 
godiz.. 16.50 b.m.

PIĄTEK 16 LISTOPADA 1934 R.
6.45 — Audycja poranna. 750 — Koncert 

reklamowy, ili.57 — Sygnał czasu, hejnał 
12.10 — Koncert zespołu Ark. Flato (W.). 
15.30 — Wiadlomości gospodarcze. 15.45 — 
Koncert zespołu J. Różewicza (W.). 16.45 — 
Audycja dila choryoh. 17ul5 — Jonge.n: Trio 
fortepianowe (W.). 18.00 — „O. Józef — po­
wstaniec" wygł-. Jerzy La.ngmari. 18.15 — 
Konkurs tenorów (W.). 19.56 — Wiadomości 
sportowe, 20.00 — „O Polskim Białym Krzy­
żu" o,po-wie p. dyr. Stan. Ińgoń. 20.05 -
Pogadanka muzyczna (W.). 22.40 — Koncert 
reklamowy. 23.05 — Stefan Tymieniecki: 
Skrzynka pocztowa dila międzynarodowego 
Zrzeszenia Katowicardów.

KINO
UWAGA! Zawiadamiamy P. T. Publiczność, że od 

dziś ceny w kinie naszym znacznie zniżone.

DZIŚ_ ■ • • M ŁZZjKS
i1'''"iilfffjhlO Pot9iny przebój, którym zachwyca się cały świat!

Wille MARZENIA MIŁOSNE
dawniej 

Kino-Teatr 
„Udziałowy’

ROŻNE

rolaeh gł. genjalny artysta i słynny śpiewak RYSZARD TAUBER, 
piękna, czarująca gwiazda JANE BAXTER.

Nadprogram: Tygodniki Paramountu, i P. A. T. 
Wkrótce; „Karnawał i miłość*.

MISTRZOSTWA ROBOTNICZE POLSKI.
W dmdu 18 b.m. o godiz. 14 na stad jonie 

miejskim w Dąbrowie odbędzie eię mecz z 
rozgrywek o mistinzosbwo Robotnicze Polski 
w pitkę aiiońną między R.K.S. „Naprzód" — 
Szopienice, wyłoniony mistrz z okręgu Góir- 
nego Śląska, a R. K. S. „Zagłębiem* 1 mi-linzem 
okręgu wojew. Kieleckiego. R. K. S. „Na­
przód" przyjeżdża w najlepszym składzie z 
nepnezemtecyjnemi graczami jak Słowik — 
bramkarz (dwukrotny reprezentant z Niem­
cami i Czechosłoiwaicją) Christ — Jiewy łącz­
nik Riesner — pnaiwe skrzydlto Duży — śro 
<lietk pomocy. Ostatnie wyniki R.K.S. „Na- 
praód1'1 z diruiżynaoni niemieakiemi jak „Za­
brze" 5:2 na korzyść „Naprzodu" oraz Mil- 
kuczyce 5:1 i wielle innych, świadczą, iż dlru 
żyna z Szopienic przyjeżdża dobrze zgraną 
technicznie i żądlną zwycięstwa.

„Zagłębie**  przygotuje eię z całym zapałem 
aby godłnie neprezeniować obronę okręg 
woj. Kieleckiego. Skład dlrużyny najlepszy 
z 2 nowymi graczami, którzy poraź pierwszy 
zadebiutują w barn wach „Zagłębia*.

ANGLJA — ITALJA 3:2 (3:0).
Najciekawszy mecz piłkarski Europy An- 

gija — Italija, .rozegrany na boisku „Amse- 
nailu1* w Londlyni© w obecności 60 tys. wl- 

dlzów^akończyl się szczęstówem zwycię­
stwem Anglji w stosunku 5:2. Wskuitek kil­
kudniowego dleszczu, boisko „Arsenału1* by­
ło grząskie, co siłą rzeczy wpłynęło ma po­
ziom giry Włochów, przyzwyczajonych do 
gry na boiskach twardych.

Dbajcie o swoje zdrowie! 
„Szwajcarskie Gorzkie Zioła” 
z marką „Kogut” są stosowane 
przy chorobach żołądka, kiszek, 
obstrukcji, kamieniach żół­

ciowych. — „Szwajcarskie Gorzkie Zio­
ła” są naturalnym łagodnym środkiem prze­
czyszczającym, ułatwiającym funkcje organów 
trawienia, działającym przeciwko otyłości. 

Sprzedają apteki i składy apteczne.

KINO

.Paiate99
w Sosnowcu ul. 
Warszawska 2.

Tran leczniczy, świeży
oryg. norweski „Goldmedal" nadszedł

i poleca go: 6857

SKŁAD APTECZNY

M. JAGIEŁŁOWICZ

Od dziś nowo - zainstalowana aparatura dźwiękowa, w której 
zastoswane są, najnowsze udoskonalenia techniki!

MARLENA DIETRICH
w roli krwawej carowej w filmie p. t.

„IMPERATOROWA”
Wkrótce: „Czar walca wiedeńskiego*

ŚNIEGOWCE 
przyjmuje do żelo­
wania, flekowania i 
latek, wprawiam zam­
ki, wszywani klamry 
do śniegowcy, przyj­
muje wszelkie obuwie 
do reperacji skórzane 
i gumowe, wykony­
wam solidnie i pun­
ktualnie, oraz posia­
dam na składzie obu­
wie dla chłopców i 
dziewcząt do łyżew, 
mocne i tanie. Sosno­
wiec, koło Kasy Skar 
ibowej ul. Krzywa, 
Kowalski. 5959

POTRZEBNE 
zaraz d-wie młode o 
©oby (.kobiety mm ją 
pierwszeństwo) do 
robienia swetirów. — 
Zgłoszenia: Mysłowi­
ce, Bytomska 18, Stefa 
lijia Hadynńak. 6836

LOKALE

LOKAL
do wynajęcia -w śród 
mśeściu 6-cio pokojo­
wy od zaraz. Wiado­
mość telefoniczna 2-3(1 
Sosnowiec, między go 
diziną 17—19, 6865

BÓLE GŁOWY itfBOW, MIGREHA.HEWRAŁGJA.GRYPA 
i PRZEZIĘBIENIA.BdLE STAWOWE.KOSTNE. ARTRETYCZKE Hf

Ho. 19-54. ODROCZENIE WYPŁAT. Przewodniczą-cy Wy- I ReLlama 
łlm Startu. TYl- ... „„fnl/l.-.: „działu Handlowego Sąd-u Okręgowego w Sosnowcu ina zasadzie 

ant. 4 Rozporządzenia Prezydenta RzeczyipofpolMej z dnia 25 
grudnia 1927 r. o zapobieganiu upadłości (Dz. Ust. Nlr. 5-28 
poz. 20) ogłasza, że na dtzień 7 grudnia 1954 r. o godlziinde 9 ra­
mo w Sądzie Okręgowymi w. Sosnowcu, w Wydziale Hamdlo- 
wyim, wyizmaczo-na została rozprawa w sprawie udiziełenia od- 
loetzenia wyipłat firmie: Sjpńfllka Alk-cyjna Przemysłu Cemento­
wego „Wiek“ w Ogrodzieńou, na przeciąg trzech miesięcy, na 
kltórą to rozprawę mogą przybyć wierzyciele -w celu udziele­
nia Sądowi wyjaśnień. Sosnowiec, dmria 14 listopada 1954 r.

PIANINO
w dobrym stanie, krzy­
żowe, sprzedam za bez­
cen. Chorzów I, Gimna­
zjalna 8, — skład mebli 

6839

B • 0 0 
i|nl» »1» d»

KINO
IM

M1

jest dźwignią 
handlu.

Ogłoszenie.
W diniiu 18 listopada 1934 r. (.w niedżielę) o godz. 10 ra.no w 

Banilku Zagłębia w Sosnowcu, przy ul. Małachowskiego 9 od'będz 
się zebranie udlziałiowców tegoż Banku z porządkiem następujący®*
1) sprawozdanie Komitetu z powierzonych mu prac: ogólne i ikaso"
2) obecna sytuacja Banku,
5) projekty układowe
na które to zebranie Komitet P.P. udlzialowców zaprasza. Spra"’ 
bardzo ważne i decydujące.

Wejście za okazaniem książeczki udziałowej.
Komitet Udziałowców

Sp. Banku Zagłębią w Sosnowcu. 

Dziś! Urocza Liii Damita, wytworny Adolph Menjo“
i 100 proc, mężczyzna Lawrence OIivier w filmie p- •

9f
„Przyjaciele i kochankowie
Bogata imcenizacja! — Ciekawa treść! — Wyjątkowa gra 

znakomitych artystów! 

Nadprogram: TYGODNIK FOXA.
Wkrótce! „Miłość Tarzana1* Il-ga część „Człowieka Małpy •

I

Wiersz milimetrowy jednotomowy: na 1-ej stronie, względnie przed tekstem 60 gr.; 
w tekście 45 gr.; za tekstem 20 gr. Ogłoszenia drobne 10 — 50 gr. za każdy wyraz. 
Szerokość szpalt przed tekstem i w tekście 70 mm„ za tekstem 55 m. Numery dowodowe 
płatne. Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca ogłoszeń Admin. nie odpowiada.

■iiMimwiiin —ir....

Seryjne ćrolbae ogłoszenia.
Po 10 wyrazów w kaźdem Kosztująi

30 drobnych ogł. 16.00 zł»
20 drobnych ogł. 13.00 zł»
10 drobnych ogł. 7.96 zł.
5 drobnych ogł. 4.00 zł.

Za Łnłdy wyrar dodatkowy dopłaca

Prenumerata miesięczna w Sosnow­
cu bez odmoszenia do domu zł. 5.00.
Prenumerata miesięczna poza So­
snowcem i w Sosnowcu z odnosze­
niem do domu zł. 5.50.
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